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T R E S C :

Plam in w e s ty c y jn y  —  H. Kurkom ska.
P lanow an ie  loka lne  —  Kaz. C h y lczyńsk i.
K o n k u rs  „R a d y  N a rod ow e j“ .
Jeszcze o f  unduszu pożyczkow o-zapom ogow ym  —

K l C zerlański.
Rola rad narodow ych w  a k c ji „P rzem ys ł d la  w s i‘‘ — 

A nn a  Dąbek.

O  podniesienie stanu sanitarnego k ra ju  —
Z yg m u n t B ranom iłzer.

P odatek od spożycia w  loka jach  gastronom icznych. 
Z życ ia  rad.
P orady  prawne.
K o m u n ika ty .

HELENA KOTKOWSKA ^ Î stSSstT T
Plan inwestycyjny

M ó w i się często, że nasza pow ojenna gospodarka 
m usi być planowa. P lanowanie stało się słowem 
znanym, a naw et modnym. Gazety często piszą i  po­
w o łu ją  się na „p la n  in w e s tycy jn y “ . W szyscy w iem y, 
że inw estyc je  w  k ra ju  ta k  zniszczonym ja k  nasz 
są niezbędne, że się je  uchwala, wprowadza, opra­
cowuje. Wszyscy zgadzamy się, że p lanowa praca 
jest lepsza n iż  bezplanowa. N ie  wszyscy jednak do­
k ładn ie  o r ie n tu ją  się, co w łaśc iw ie  obe jm u je  po ję­
cie złożone z tych  dwóch znanych i  uznanych słów: 
p lan inw es tycy jny .

Państw ow y p lan in w e s tycy jn y  obe jm u je  inwesty­
cje czyli nakłady gospodarcze powodujące w zrost 
lu b  zachowanie trw a ły c h  dóbr p rodukcy jnych  w  
zakresie:

a) adm in is trac ji państwowej,
b) in s ty tu c ji, zakładów  i  przedsięb iorstw  państwo­

w ych  lu b  będących pod zarządem państwo­
w ym ,

c) samorządu teryto ria lnego, in s ty tu c ji, zakładów 
i  przedsiębiorstw  kom una lnych  oraz zw iązków  
i  in s ty tu c ji pub liczno-praw nych.

Inw estyc je  spółdzie ln i oraz osób fizycznych  i  p ra w ­
nych p raw a pryw atnego wchodzą do państwowego 
p lanu  inw estycyjnego ty lk o  w  ty m  w ypadku, gdy 
w ykonyw ane  są p rzy  pom ocy państwa, to znaczy 
korzysta ją  z państw ow ych k redy tów , u lg  podatko­
w ych  lub  p rzydz ia łu  surowców czy m ateria łów :

P lan in w e s tycy jn y  może być ogólny lu b  szczegó­
łow y. P lany ogólne sporządzane są na okres dłuż-' 
szy od okresu budżetowego i  zaw iera ją  w ytyczne co 
do zakresu i  rozm iaru  p lanu  oraz h ie ra rch ii i  po­

trzeb inw estycy jnych . P lan szczegółowy jest sporzą­
dzany na jeden okres budżetowy. P lany  in w e s tycy j­
ne tak  ogólne ja k  i  szczegółowe ogłaszane są w  fo r ­
m ie ustaw.

Państw ow y p lan  in w e s tycy jn y  sporządza C entra l­
n y  Urząd P lanowania na podstawie p ro je k tó w  zło­
żonych przez odpow iednich m in is trów , w łaściwe 
zw iązk i re w izy jn e  lu b  Państwową Radę Spółdziel­
czą. W  zakresie in w e s tyc ji adm in is trac ji państwo­
w ej oraz in s ty tu c ji, zakładów i  przedsiębiorstw  pań­
stw ow ych, a także przedsięb iorstw  zna jdu jących się 
pod zarządem państw ow ym , p ro je k ty  składają odpo­
w iedn i m in is trow ie . W  zakresie in w e s tyc ji dotyczą­
cych budow n ic tw a m ieszkaniowego zw iązków  samo­
rządowych, spółdzie ln i oraz in w e s tyc ji budow lanych 
osób p ryw a tnych , a także w  zakresie in w e s tyc ji do­
tyczących użyteczności pub liczne j, p ro je k ty  składa 
m in is te r odbudowy w  porozum ien iu  z m in is trem  
a dm in is trac ji pub liczne j oraz z in n ym i w łaśc iw ym i 
m in is tram i. Wreszcie w  zakresie in w e s tyc ji spół­
dz ie ln i n ie ..objętych przez w łaściw e zw iązk i re w i­
zy jne, p ro je k ty  składa Państwowa Rada Spółdziel­
cza.

P ro je k ty  sporządzane są na w niosek zainteresowa­
nych w ładz, in s ty tu c ji lub  poszczególnych inw esto­
ró w .

W ykonanie p lanu  szczegółowego należy do zakre 
su działania odpow iednich m in is trów . Zmiany, w  
usta lonym  p la n ie ' szczegółowym ma prawo dokony­
wać Prezes Centralnego Urzędu P lanowania w  po­
rozum ien iu  z m in is trem  skarbu i  z w łaśc iw ym i m i­
n is tram i. Inw estyc je  n ie  przew idziane w  planie
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szczegółowym można w łączyć do tego p lanu  na za­
sadzie uchw a ły  Rady M in is tró w , pow zię te j na w n io ­
sek Prezesa Centralnego U rzędu P lanow ania w  po­
rozum ien iu  z m in is trem  skarbu, ty lk o  w  ty m  w y ­
padku je ś li n ie  pociągnie to za sobą zwiększenia 
ogólnej k w o ty  w yda tków , przew idz ianych  planem, 
w ięcej n iż  o 10% i  że zwiększenie to będzie m ia ło  
pokryc ie  z innych  źródeł an iże li dotacje Skarbu Pań­
stwa.

K o n tro lę  doraźną, mającą na celu ustalenie postę­
pu robó t inw estycy jnych , gospodarowania finansam i 
i  m ateria łam i, ma praw o przeprowadzić Prezes, Cen­
tra lnego U rzędu P lanowania w  porozum ien iu z w łaś­
c iw y m i m in is tram i.

W  zakresie in w e s tyc ji n ie ob ję tych  państw ow ym  
planem  in w e s tycy jn ym  Rada M in is tró w  może w y ­
dać odpow iednie rozporządzenia, k tó re  uzależnią ich 
przeprowadzanie od sposobu i  rozm ia ru  korzystan ia  
z rozdzia łu  surowców, m ateria łów , sprzętu technicz­
nego i  taboru transportowego.

W y d a tk i związane z rea lizacją  państwowego p la ­
nu  inw estycy jnego pokryw ane  są ze środków  w łas­
nych inw estorów , z k re d y tó w  i  do ta c ji Skarbu Pań­
stwa oraz z operacji finansow ych i k redytow ych . 
Operacje te mogą być oparte o różne źródła; ja k

Zręfcy ustroju

n p .: państw ow y fundusz in w e s tycy jn y , fundusze lo ­
kacy jne  in s ty tu c ji oszczędnościowych, bankow ych i 
ubezpieczeniowych, w p ły w y  ze sprzedaży m ienia 

, państwowego po po k ryc iu  ciążących na n im  zobo­
w iązań, w p ły w y  z w ew nętrznych  operacji k re d y to ­
w ych, k re d y ty  zagraniczne, lo ka ty  Skarbu Państwa 
itd .

K re d y ty  na pokryc ie  w yd a tkó w  in w e s tycy jn ych  
są urucham iane co k w a rta ł przez m in is tra  skarbu, 
na w niosek w łaściw ych  m in is tró w , w  porozum ien iu 
z Prezesem Centralnego U rzędu P lanowania. K re ­
d y ty  przew idziane przez państw ow y p lan  finansow y 
wygasają po u p ły w ie  3 m iesięcy od końca okresu 
budżetowego. K re d y ty , k tó re  n ie  zostały wydane, 
muszą zostać zwrócone do Skarbu Państwa.

P rzy  stosowaniu państwowego p lanu  in w e s tycy j­
nego Skarb Państwa pozbaw iony jest niespodzianek, 
w yw o łanych  nag łym i żądaniam i na n ieprzew idziane 
zgóry inw estyc je , a społeczeństwo o trzym u je  te in ­
w estyc je  w  zależności od h ie ra rch ii potrzeb. N ie  do 
pom yślenia p rzy  ty m  systemie gospodarki jes t chao­
tyczne ła tan ie  d z iu r w  naszym zru jnow anym  k ra ju . 
P lan in w e s tycy jn y  zmusza do rea lizow ania  odbudo­
w y naszej gospodarki z pe łnym  zrozum ieniem  i  prze­
m yślen iem  tego, co najważnie jsze i  na jp iln ie jsze .

K A Z IM IE R Z  C H Y L C Z Y Ń S K I

Planowanie lokalne
Ustawa o radach narodow ych nałożyła  na rady  

narodowe w szystk ich  stopni dwa podstawowe obo­
w iązk i, a m ianow ic ie  obowiązek p lanow ania  dz ia ła l­
nośc i pub liczne j oraz k o n tro li działalności w ładz 
publicznych.

Zagadnienie k o n tro li by ło  w ie lo k ro tn ie  om awiane 
na łam ach prasy, a zwłaszcza w  „Radzie Narodo­
w e j“ . -

O zagadnieniu p lanow ania m ów i się —  ja k  do­
tychczas —- n iew ie le . P rzyczyną tego jes t oczywiście 
b ra k  w  te j dziedzinie poważnie jszych doświadczeń.

Ostatnio jednak i  na ty m  odcinku zanotować na­
leży  pewne ożyw ienie. O żyw ienie to  zbiegło się z 
ogłoszeniem w  końcu m a ja  rb. w  D zienn iku  Ustaw 
dekretu, z dn. 2 kw ie tn ia  1946 r. o p lanow ym  zagos­
podarow aniu przestrzennym  k ra ju  (Dz. U. R. P. Nir. 
16, poz. 109).

D ekre t ten dotyczy n ie  ty lk o  p lanow ania  loka lne ­
go, lecz regu lu je  rów nież i  p lanow anie w  ska li ogól- 
no -kra jow e j.

D la  p lanow ania lokalnego • u s ta lił on jednak k ilk a  
zasad — ' posiadających d la  rad narodow ych w y ją t­
kow e znaczenie.

Zasady te możnaby sform ułować, ja k  następuje:
W szystkie poczynania publiczne i  p ryw a tne , w  za­

kresie użycia te renu i  rozmieszczenia ludności po­
w in n y  być dostosowane do p lanów  zagospodarowa­
n ia  przestrzennego, opracowywane zgodnie z w y ­
tycznym i p o lity k i gospodarczej Państwa.

Ustawa odróżnia p lany  trzech stopni, a m iano­
w icie : p lan k ra jo w y  (k tó ry  może obejm ować również 
i  część Państwa), p la n y  reg ionalne oraz p la n y  m ie j­
scowe. W szystkie te p la n y  sporządza się w  dosto-

I /

sowaniu do w ie lo le tn ich  p lanów  gospodarczych i  in ­
w estycy jnych , usta lanych w  try b ie  przew idzianym  
przez obowiązujące przepisy prawa.

P lan  k ra jo w y  ustala:
a) przeznaczenie terenów  na potrzeby ro ln ic tw a , 

przem ysłu ora^ k u ltu ry  i  w ypoczynku,
b) rozmieszczenie ludności,
c) obsługę w  dziedzinie ko m u n ika c ji i  energetyki.
d) podzia ł k ra ju i na regiony.
Sporządzanie p lanu  kra jow ego należy do obo­

w iązków  G łównego U rzędu P lanow ania Przestrzen­
nego, k tó ry  w  ty m  zakresie w spółdzia ła z C en tra l­
n ym  Urzędem P lanow an ia  (CUP).

P lan opracowany przez G łów ny U rząd P lanow a­
n ia  w in ie n  być zaop in iow any przez G łów ną Radę 
P lanow ania (organ opin iodawczy, dzia ła jący p rzy  
G łów nym  Urzędzie P lanowania Przestrzennego) a 
następnie p rz y ję ty  przez Radę M in is tró w .

P rz y ję ty  przez Radę M in is tró w  p ro je k t będzie 
sk ie row any do parlam entu , do uchw alen ia w  try b ie  
ustawodawczym.

Tak usta lony p lan  k ra jo \y y  będzie podstawą do 
sporządzania p lanów  regionalnych.

P lany  te ustalać będą:
a) przeznaczenie terenu na osiedle (ze wskazaniem 

ich  zadań), ośrodki w ypoczynku, gospodarkę 
ro lną  i  leśną, na cele górnicze i  przem ysłowe 
oraz na cele obrony Państwa,

b) podzia ł obszaru reg ionu (dalszy w  porów nan iu  
z planem  kra jow ym ).

Jak  w idać, p lan  reg iona lny  będzie zajm ować się 
ty m i sam ym i zagadnieniam i, k tó ry m i za jm u je  się 
p lan  państw ow y.

t y * 1  '  '  J - : \
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Różnica m iędzy ty m i dwoma p lanam i polega na 
tym , że p lan  k ra jo w y  dotyczy obszaru całego Pań­
stwa lub  znacznej jego części, a p lan  reg iona lny  ob­
szaru ty lk o  jednego reg ionu oraz, że p lan  k ra jo w y  
norm ow ać będzie raczej1 sprawę zasadniczego u ży t­
kow ania  w iększych przestrzeni, podczas gdy plan 
reg iona lny będzie d o tyczy ł zagadnień bardzie j szcze­
gólnych.

P lany  regionalne przygotow yw ane będą przez re ­
g ionalne dyrekc je  planowania, a następnie op in iow a­
ne przez regionalne rady  p lanow ania (organy op i­
niodawcze is tn ie jące p rzy  dyrekcjach).

T ak p rzygotow any i  zaopin iowany p lan  zostanie 
sk ie row any do G łównego Urzędu P lanowania, k tó ­
r y  —  dzia ła jąc w  porozum ien iu  z C entra lnym  U rzę­
dem P lanow ania —  w y ra z i zgodę na p ro je k t planu.

Po w yrażen iu  zgody przez G łów ny U rząd P la ­
now ania Przestrzennego p lan  zostanie przedłożony 
W ojew ódzkie j Radzie Narodowej do uchwalenia.

W  stosunku zatem do p lanu  regionalnego w o je ­
wódzka rada narodowa spełn ia tę samą rolę, k tó rą  
w  stosunku do p lanu  kra jow ego spełnia parlam ent.

W ojewódzka rada narodowa bądź p lan uchw ali, 
bądź też odm ów i uchw alen ia i  zw róci reg iona lne j 
d y re k c ji p lanow ania przestrzennego z podaniem  po­
wodów.

Wskazanie powodów odrzucenia p lanu  u ła tw i re ­
g iona lne j d y re k c ji p lanow ania dostosowanie nowego 
p ro je k tu  do poglądów w o jew ódzk ie j rady  narodo­
wej.

Tak uchw alony p lan reg iona lny  będzie podstawą 
do opracowania p lanu  miejscowego.

P lan m ie jscow y —  z uw ag i na jego zasadnicze 
znaczenie d la  m ie jscow ych spraw  i  in teresów  w y ­
maga bardzie j szczegółowego omówienia.

Tak w ięc p lany  m iejscowe ustalają:
1) p ro jek tow an a  granice osiedla lub  osiedli;
2) przeznaczenie terenów  na:
a) zespoły m ieszkaniowe z podziałem  na te reny 

m ieszkaniowe z uw zględn ien iem  budow nictw a 
społecznego, te reny przeznaczone pod budynk i 
i  urządzenia użyteczności pub liczne j, w  szcze­
gólności na cele w spółżycia społecznego, k u ltu ­
ra lno-ośw iatowe, k u ltu  re lig ijnego , wojskowe, 
te reny pod zakłady przem ysłowe n ieuciąż liw e 
dla otoczenia i  pod ośrodki b iu row o-hand low e 
oraz inne;

b) place publiczne, pa rk i, skw ery, ogrody, place 
sportowe i  inne  podobne urządzenia;

c) gospodarkę ro lną, leśną, hodowlaną;
d) cele górnicze i  przem ysłowe z oznaczeniem ro ­

dzaju gó rn ic tw a  lub  przem ysłu  oraz w a ru n ­
kó w  technicznych, ja k im  istn ie jące i  wznoszo­
ne na tych  terenach zakłady pow inny  czynić 
zadość, aby zm niejszyć lub  usunąć ich  uc iąż li­
wość d la  otoczenia;

e) d rog i i  inne  lin ie  kom un ikacy jne  w raz z urzą­
dzeniam i pom ocniczym i;

3) lin ie  rozgraniczające te reny zależnie od ich 
przeznaczenia;

4) sposób zabudowania terenów  za pomocą ozna­
czenia:

a) l in i i  zabudowania, ja k ich  nie mogą p rzekro ­
czyć wznoszone b udynk i bądź w  jak ich  budyn-

' k i należy wznosić;

b) ilośc i kondygnac ji oraz dopuszczalnego odset­
ka zabudowanej pow ierzchn i terenu lu b  do­
puszczalnej in tensyw ności zabudowania, w y ra ­
żonej stosunkiem  sum y pow ierzchn i wszyst­
k ich  kondygnac ji budynków  do ca łkow ite j -po­
w ie rzchn i d z ia łk i;

c) zarysów p ionow ych budynków , ich  części oraz 
ogrodzeń;

d) zasad architektonicznego ukszta łtow an ia  bu­
dynków , ich  części oraz ogrodzeń;

e) rodza ju  zabudowy (zw arte j, grupow ej, szerego­
w e j, b lokow e j, wolnosto jącej lub  mieszanej, 
ogn io trw a łe j lub  n ieogn io trw a łe j);

f) charakteru  zabudowy dla poszczególnych zespo­
łó w  budynków .

5) m in im a lną  pow ierzchnię działek budow lanych, 
ogrodniczych, ro lnych  i  innych  tw orzonych  p rzy  p a r­
ce lac ji lu b  scalaniu na cele budowlane;

6) podłużne i  poprzeczne p ro file  u lic  oraz innych  
dróg lądowych;

7) sieć wodociągową i  kana lizacyjną;
8) okresy i  sposoby rea lizac ji p lanu  m iejscowego.
P lany m iejscowe sporządza się dla poszczególnych

osiedli is tn ie jących  lub  p ro jek tow anych  bądź dla 
części osiedli, bądź d la  k i lk u  osiedli łącznie.

P lany te usta la ją  m iejscowe urzędy planowania. 
M ie jscow ym i urzędam i p lanow ania przestrzennego 
m iast w ydz ie lonych  są zarządy m ie jsk ie , zaś pozo­
sta łych osied li i—1 w łaściw e w yd z ia ły  pow iatowe. 
Prócz usta lania ¡planów do zakresu działania m ie j­
scowych urzędów  p lanow ania  należy przeprowadza­
n ie 'k o n tro li in w e s ty c ji w  przedm iocie ich zgodności 
z planem  m ie jscow ym  i  zawieszanie robó t prowadzo­
nych  niezgodnie z ty m  planem  bądź co do robó t 
prowadzonych niezgodnie z p lanem  opracowanym  
przez organ państw ow y —  zaw iadam ianie o ty m  je ­
go w ładzy przełożonej, k tó ra  w yda zarządzenie o za­
w ieszeniu robót. Uchw alanie tych  p lanów  dokony­
wane będzie w  następujący sposób:

P lan m ie jscow y po w yrażen iu  nań zgody przez re ­
g ionalną dyrekc ję  p lanowania przestrzennego podle­
ga uchw a len iu  przez w łaściw ą radę narodową.

P lany m iejscowe uchw ala ją :
1) d la  m iast w ydz ie lonych  —  m ie jsk ie  rady  naro­

dowe,
2) d la  m iast n iew ydzie lonych  —  pow ia tow e rady 

narodowe, po w ypow iedzen iu  się m ie jsk ich  rad 
narodowych,

3) d la  innych  osied li —  pow ia tow e ra d y  narodo­
we po w ypow iedzen iu  się gm innych  ra d  naro­
dowych.

B rak  wypow iedzenia się m ie jsk ie j rady  narodo­
w ej bądź gm inne j rady  narodow ej w  ciągu miesiąca 
od dnia o trzym an ia  p lanu uważa się za zgodę na ten 
plan.

W  razie  odm owy uchwalen ia w łaściw a rada na­
rodowa zwraca p lan z podaniem powodów.

Wi końcu zauważyć należy, że celem rea lizac ji p la ­
nu zagospodarowania przestrzennego służy Państwu 
i  zw iązkom  samorządu te ry to ria lnego  praw o naby­
cia w  drodze wyw łaszczenia terenów  przeznaczo­
nych, stosownie do tego planu, na cele użyteczności 
pub liczne j lu b  budow n ic tw a  społecznego.

Jeżeli po u p ływ ie  roku  od rozpoczęcia w łaściwego
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okresu rea lizac ji p lanu  zagospodarowania przestrzeń- P rzy  korzys tan iu  z up raw n ień  w yże j przew idz ia ­
nego nie przystąpiono do użytkow an ia  g ru n tu  lub  nych służy Państwu pierwszeństwo przed zw iązkiem  
n ie  podjęto na n im  in w e s tyc ji na cele określone w  samorządu te ry to ria lnego, a tak iem u zw iązkow i >—  
rzeczonym p lanie, służy Państwu, zw iązkom  samo- przed jednostką samorządu zawodowego lub  gospo- 
rządu te ry to ria lnego  oraz jednostkom  samorządu źa- darczego. W  innych  przypadkach o p ierwszeństw ie 
wodowego i gospodarczego prawo nabycia tego g ru n - orzeka w łaściw a reg ionalna dyrekc ja  planowania 
tu  na powyższe cele w  drodze wyw łaszczenia. przestrzennego.

Konkurs „Rady Narodowej"
G m inne ra dy  narodowe są na jm n ie jszy  m i kom órkam i w  budow li rad  narodow ych  

i  stanow ią je j  podstawą. M a ją  one duże pole dzia łan ia  i  przez swoją współpracą z czyn­
n ika m i w ykonaw czym i samorządu oraz a d m in is tra c ji ogólnej mogą w yda tn ie  pomóc 
w  odbudowie k ra ju . D z ia łan ie  to m usi być przemyślane i  przeprowadzone w edług usta­
lonego p lanu. K ażdy ra dny  i  każdy poszczególny mieszkaniec w ie  dokładn ie  co jego 
rada z rob iła  i  co może jeszcze zrobić.

„R ada N arodow a“  prosi o w ypow iadan ie  sią na tem at: Co i  w  ja k i sposób gm inna  
rada narodowa może zrob ić w  ciągu najbliższego ro ku  d la  rozw o ju  gospodarczego i ku l-  
turalnego sw o je j g m in y P

Najlepsze w ypow iedz i zostaną nagrodzone. R edakcja ustanow iła  5 nagrody:
I  —  w  wysokości z ł 5.000.— ;  I I ,—  z l 5.000.— ; I I I  —  z l 1.500.— ■

I. U dz ia ł w  konkurs ie  ma p raw o  wziąć każdy czy te ln ik  „R a d y  N arodow e j“  bez 
wzglądu na to, czy jest członkiem  gm inne j ra d y  narodow ej czy nie.

I I .  O dpow iedzi w in n y  być pisane w yraźn ie , podpisane gocllem lub  hasłem, albo  
p ie rw szym i lite ra m i nazw iska i  im ienia. D o odpow iedzi na leży załączyć kopertą 
zakle joną, na k tó re j podane bądzie to samo gądło. W  kopercie te j musi zna jdo­
wać sią k a rtk a  z w yp isanym  im ieniem , nazw isk iey i i  dok ładnym  aclres&m. K o­
pertą zakle joną z nazw iskiem  oraz w ypow iedz ią  konkursow ą należy w łożyć do 
w iąkszej koperty  i  przesłać pod nastąpujący adres: R edakcja  „R a d y  Narodo­
w e j“ , W arszawa, W ie jską 8.

I I I .  Za najlepsze odpow iedzi uważane beclą te, k tóre  w yczerp ią  tem at w  sposób n a j­
ba rdz ie j treśc iw y, rzeczowy i p ra k ty c z n y  bez wzglądu na form ą i  styl.

IV . O dpow iedzi nagrodzone, a cząściowo i nienagrodzone bądą drukow ane w  „R a ­
dzie N arodow e j“  za no rm a lnym  honorarium .

V. Ostateczny te rm in  nadsyłan ia odpow iedzi u p ły w a  dn ia  15 listopada 1946 r.
V I. Oceny prac dokona ju r y  w  składzie ob. ob. clyr. mgr. B iskupski, naczeln ik d r  

Starościak i red. mgr. K urkow ska.

Zagadnienia gospodarcze

R. C Z E R L A S S K I

Jeszcze o funduszu pożyczkowo-zapomogowym
M in is te rs tw o  A d m in is tra c ji P ub liczne j rozesłało do 

w o jew odów  zarządzenie z dnia 5 czerwca 1946 roku, 
wydane w  porozum ien iu  z M in is tre m  Skarbu i  M i­
n is trem  Z iem  Odzyskanych, w  spraw ie w ykonania 
dekre tu  z dn ia  2 listopada 1945 r. o Kom una lnym  
Funduszu Pożyczkowo-Zapomogowym. Zarządzenie 
to ukaże się w  M onitorze Polskim . Zarządzenie oma­
w iane re g u lu je  \ następujące zagadnienia: ustala 
sk ładk i i  regu lam in  ko m is ji Kom unalnego Funduszu 
Pożyczkowo-Zapomogowego, zas'ady rozdzia łu i  w a ­
ru n k i udzie lan ia zapomóg i  pożyczek, sposób i  w a ­
ru n k i lo ka ty  i  adm in is trow an ia  Kom . Fund. Poż.-

Zapomog., kw estię  potrąceń k w o t z w p ływ ó w  tego 
funduszu i  sposób ich  zużytkowania.

K om is ja  Komunalnego Funduszu Poż. Zapomog., 
k tó re j zadaniem jes t decydowanie o rozdzia le zapo­
móg m iędzy zw iązk i samorządu te ry to ria lnego 
i  udz ie lan iu  im  pożyczek z Kom . Fund. Pożycz. 
Zapomog. —  składa się z 6 członków: po jednym  
z ram ien ia  M in is te rs tw  A d m in is tra c ji Pub liczne j, 
Z iem  Odzyskanych i  Skarbu oraz 3 spośród obyw a­
te li obznajm ionych z zagadnieniam i i  potrzebam i sa­
morządu.

Przewodniczącym  jes t członek K o m is ji z ram ienia



Nr 36 RADA NARODOWA 5

M in is te rs tw a  A d m in is tra c ji Pub licznej, zastępca 
przewodniczącego —  członek K o m is ji z ram ien ia  M i­
n is terstw a Skarbu.

W  posiedzeniach K o m is ji bierze rów nież udzia ł 
z głosem doradczym  przedstaw ic ie l Banku K om una l­
nego (do czasu uruchom ien ia  tego B anku —  Polskie­
go B anku Komunalnego).

K om is ja  urzędu je  p rzy  M in is te rs tw ie  'A d m in is tra ­
c ji Publicznej, k tó re  udziela je j pomocy ka n ce la ry j­
nej i  re ferendarskie j.

Bank K om una lny  (Polski Bank K om una lny) za­
ła tw ia  w szelkie czynności związane z techniczną ob­
sługą bankową ulokowanego w  Banku Funduszu, 
w ypłaca przyznane zw. samorz. zapomogi i  pożyczki, 
egzekwuję należne Funduszow i ra ty  i  procenty.

K om is ja  podlega nadzorow i M in is tra  A d m in is tra c ji 
P ub liczne j, działającemu- w  porozum ien iu z M i­
n is trem  Skarbu.

Fundusz Pożyczkowo-Zapom ogowy przeznaczony 
jest g łów n ie  na zapomogi d la  Zw iązków  Samorzą­
dow ych  ze specjalnym uwzględnieniem tych związ­
ków, które przy maksymalnym wykorzystaniu  
przysługujących im  źródeł dochodowych i przy 
racjonalnej gospodarce nie mogą pokryć bieżących 
wydatków, związanych z ‘wykonaniem zadań usta­
wowych. Mogą być jednak udzielane pożyczki na 
zasilenie funduszów kasowych, a w y ją tko w o  i na 
inne cele n ie  w yłącza jąc in w e s tyc ji ■—- zarówno 
oprocentowane ja k  i  bezprocentowe (w  przypadku 
'ciężkie j, sy tu a c ji gospodarczej zw. samorz., o ile  
is tn ie ją  w id o k i na popraw ę te j sytuac ji, roku jącą 
m ożliwość sp ła ty pożyczki). ,

W  zarządzeniu zosta ło 'podkreślone, że 'zapomogi 
i  pożyczki p o w in y  być udzielane przede w szystk im  
m nie jszym  zw iązkom  samorządowym.

Pożyczki k ró tko te rm ipow e  udzielane będą zasad­
niczo na okres czasu do 12 miesięcy. Oprocentowa­
nie '—- 3°/o w  stosunku rocznym , N ie  dolicza się żad­
nych dodatkow ych kosztów. Form a zabezpieczenia

A N N A  D Ę B E K

Rola rad narodowych w
W  dniach 6 i  7 bm . obradowała w  W arszawie 

ogólnopolska konferencja  pod hasłem „P rzem ysł d la 
w s i“ . W  zjeździe bra ło  udz ia ł około 800 osób, re ­
prezentu jących zarówno poszczególne resorty  m i­
n is teria lne, ja k  spółdzielczość, organizacje p rzem y­
słowe i  ro ln icze. Poważną część uczestników  stano­
w i l i  przedstaw icie le pow ia tow ych ra d  narodowych 
w  liczb ie  ok. 200. Sam już  ta k  liczn y  udzia ł de le­
gatów rad  w. zjeździe debatu jącym  nad uspraw nie­
n iem  w ym ia n y  m iędzy przem ysłem  a w sią dowodzi, 
ja k  b lisk ie  są te zagadnienia radom  narodow ym  
i  ja k  w ie lk ą  w  te j a kc ji ra d y  mogą odegrać rolę. 
Doniosłość te j r o l i  n ie jednokro tn ie  'b y ła  podnoszo­
na przez w ie lu  m ówców  w  to ku  obrad.

Cele konferencji.
Przedstaw icie le w si i  przem ysłu  zgrom adzili się 

na powyższym  zjeździe ' w  celu wyczerpującego 
i wszechstronnego naśw ietlen ia  zagadnień związa­
nych z rozprowadzeniem  w yprodukow anych przez 
przem ysł a rty ku łó w  wśród mieszkańców wsi. W  to ­
ku  a kc ji prowadzonej od dłuższego czasu przez w ła ­
ściwe czynn ik i rządowe pod hasłem „P rzem ys ł dla

pożyczek —  s k ry p ty  dłużne w ystaw iane na Bank K o ­
m una lny  (Polski B ank K om unalny). K om is ja  może 
w  uzasadnionych w ypadkach przedłużyć te rm in  
sp ła ty  pożyczki lub  skonwertować k ilk a  k ró tk o te r­
m inow ych pożyczek —  na jw yże j jednak do 3 la t. 
Oprocentowanie tak ich  pożyczek zostało ustalone na 
2% (bez pobieran ia dodatkow ych kosztów).

P ierwszeństwo do otrzym ania  k ró tko te rm inow ych  
pożyczek m ają zw iązk i samorządowe, znajdujące się 
w  ciężkiej sytuacji finansowej z powodu zmniejsze­
nia dochodów, lub konieczności pokrycia wydatków, 
która związek Samorządowy oboWiązniny jest ponieść, 
a których nie mógł przewidzieć w  budżecie.

Prawo ubiegania się o zapomogi i  pożyczki p rzy ­
sługuje gm inom  m ie jsk im , oraz pow ia tow ym  i  w o ­

je w ó d z k im  zw iązkom  samorządowym. G m iny w ie j­
skie mogą być, w  w y ją tkow o  uzasadnionych w ypad­
kach, obejmowane w nioskam i pow ia tow ych  zw iąz­
kó w  samorządowych.^

Podania o zapomogi i  pożyczki w in n y  , być k ie ro ­
wane do K o m is ji za pośrednictwem  urzędów w o je ­
wódzkich. Zarządzenie w y licza  m ate ria ły , ja k ie  w in ­
n y  b y ł dołączone do podania.

Za .czynności związane z techniczną obsługą F un ­
duszu, w yp ła tą  pożyczek i  zapomóg, spłatą pożyczek" 
Bank K om una lny  (Polski Bank K om una lny) o trzy ­
m u je  wynagrodzenie w  wysokości 1/4% od sum 
udzielanych do tac ji i pożycźek. *

Na pokryc ie ' tego w yda tku , ja k  rów n ież innych  
kosztów zw iązanych z adm in is trow an iem  K om una l­
nego Funduszu Pożyczkowo-Zapomogowego prze­
znacza się 1/2% w p ły w ó w  Funduszu.

B ank K om una lny  (Polski B ank K om una lny) n ie 
p łaci odsetek od sum wpłaconych na rachunek Kom . 
Fund. Pożyczkowo-Zapomogowego.

Należy nadm ienić, że skład K o m is ji Komunalnego 
Funduszu Pożyczkowo-Zapomogowego został już 
wyznaczony.

akcji „Przemysł dla wsi„
• /

w s i“  zorientowano się, że jest- konieczne naw iąza­
nie bezpośrednich kon tak tów  pom iędzy przem ysłem  
a wsią, w  celu po in fo rm ow an ia  przem ysłu o potrze­
bach ry n k u  w ie jskiego, z d rug ie j zaś s tro n y  d la ' 
unaocznienia konsum entow i m ożliwości p ro d u kcy j­
nych przem ysłu.

W  akc ji zaopatrywania w s i w  to w a ry  przem ysło­
we na tra fia  się na duże trudności. Ze s trony  M in i­
sterstwa P rzem ysłu  w  t.zw . okresie a k tyw iza c ji t. j. 
od sierpnia 1945 do lutego br. rzucono na wieś w ie ­
le -p ro d u k tó w  przem ysłowych, jednakże organizacje 
dys trybu to rsk ie  nie b y ły  dostatecznie przygotow a­
ne do szybkiego i  równom iernego —  w  zależności 
od loka lnych  potrzeb ■—  rozprowadzania tych  p ro ­
duktów . Obecnie w ięc k ładzie  się na jw iększy  nacisk 

.na-to , by  współpraca m iędzy wsią a przem ysłem  na 
odcinku w ym ia n y  tow arow e j by ła  ja k  na jlep ie j zor­
ganizowana i  n ie  para liżow ała  m ożliwości zby tu  tak 
jedne j ja k  d rug ie j strony.

D la; przem ysłu jest rzeczą pierwszorzędnej wagi, 
b y  dać ja k  na jw ięce j p roduktów  w si i  ty m  sposobem 
wzmóc konsum cję w yrobów  przem ysłow ych przez
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mieszkańców wsi, co z ko le i s tw orzy  możliwość pod­
niesienia p rodukc ji, a także n ie  bez znaczenia jest 
sprawa oddania tych  tow arów  w si po ja k  n a jn iż ­
szej cenie. A b y  te cele osiągnąć^ dostawa a rty ku łó w  
przem ysłow ych na' w ieś m usi być zorganizowana 
bez zarzutu.

N ieodzownym  w arunk iem  sprawności dostaw jest 
u trzym yw an ie  nieustannego kon tak tu  m iędzy prze­
m ysłem  a wsią i  rzeczowe in fo rm ow an ie  przem ysłu
0 aktua lnych  potrzebach wsi.

Zadania przemysłu w  dziele odbudowy wsi.
,  N aśw ie tliw szy ogólnie trzon  zagadnienia, przejdę 

teraz do szczegółowszego om ów ienia oblicza akc ji 
zaopatrzenia w si w  a r ty k u ły  przem ysłowe oraz je j 
znaczenia na dalszą metę. W  ty m  celu przytoczę 
szereg w y ją tk ó w  z przem ów ienia m in is tra  M inca, 
k tó ry  te sp raw y wyczerpująco naśw ie tlił.

„... Na początku la ta  br. w  czerwcu, w te d y  gdy 
decydowała się zmiana naszej p o lity k i gospodarczej, 
w tedy gdy decydowano o zniesieniu kon tyngentów
1 prze jściu  do systemu w olnorynkow ego zakupu a r­
ty k u łó w  ro lnych , —- w tedy  powstało zagadnienie, ja k  
przeciw staw ić po tokow i a rty ku łó w  ro lnych , k tó re  
będą skierowane w  drodze w o lnych  obro tów  hand lo­
w ych  k u  m iastu —- potok a rty ku łó w  przerńysłowych, 
k tó re  w y jd ą  a rtyku ło m  ro ln ym  na spotkanie. W tedy 
w  ogólnych zarysach sform ułowano jako zagadnienie 
bieżącego roku  gospodarczego zadanie dostarczenia 
w si tow arów  przem ysłow ych na ogólną wartość 
według cen d ys trybucy jnych  w  granicach 50 m ilia r ­
dów  z ło tych  obiegowych. W  następstw ie to zadanie 
dostarczenia w si tow aru  na ogólną wartość 50 m i­
lia rd ó w  z ło tych  nazwano akcją „P rzem ys ł dla 
w s i“ ...

„...Rzecz jasna, że norm alne ob ro ty  handlowe 
w  w arunkach naszej rzeczywistości n ie mogą być 
traktow ane jedyn ie  jako rezu lta t w o lne j g ry  s ił r y n ­
kow ych, jako  re zu lta t żyw io łow ych  procesów, n ie ­
ograniczonych i  n iek ierow anych. W  naszych w a ru n ­
kach norm alne obro ty  handlowe muszą się odby­
wać w  ramach ogólnej gospodarki hand low ej i  m u­
szą być oparte na paru  podstawowych generalnych 
w y tycznych .“

Jak zatem w yg ląda ją  te w ytyczne  przyśw ieca­
jące a kc ji r,P rzem ysł d la w s i“ ?

„...P ierwszą w ytyczną  by ła  konieczność w ydzie ­
lenia przez ingerencję państwa z ogólnej masy to ­
w arow e j dostatecznej masy tow a rów  skierowanych 
na wieś. Bez te j inge renc ji Państwa, bez świadomego 
p lanu w  te j dziedzin ie  is tn ia ła  poważna i  uzasadnio­
na obawa, że to w a ry  w  dostatecznej ilości na w ieś 
n ie  tra fią .

„D ru g ą  w ytyczną  było  dążenie do un ikan ia  w  m ia­
rę możności zbędnego pośrednictwa, dążenie, aby 
tow a r z przem ysłu  szedł o ile  to m ożliw e bezpo­
średnio p rzyna jm n ie j do spółdzie ln i pow ia tow e j.

„T rzec ią  generalną w ytyczną  było, dążenie, aby 
dla tych  a rtyku łó w , k tó re  do tego celu nadają się— 
stw orzyć jedno lite  ceny w  ca łym  k ra ju , ceny któ re  
drogą rozpowszechniania cenników  będą znane kon ­
sum entow i i  k tó re  konsum ent będze m ógł ko n tro lo ­
wać.

„C zw arta  generalna w ytyczna  —  to dążenie do 
zmniejszenia m arży zarobkowej organów d ys tryb u ­
cy jnych  z ogólnym  celem doprowadzenia do pota­
n ien ia  tow arów  dostarczanych ro ln ic tw u . *
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„ I  ostatn ią  generalną w ytyczną  by ło  dążenie do 
popraw ien ia jakości tow arów  przem ysłowych, do 
urozm aicenia ich  asortym entów  i do przystosowania 
do potrzeb i  tra d ycy jn ych  naw yków  w s i“ .

„O d  czerwca do sierpn ia odby ły  się przygotow ania 
d la  zm ontowania te j nowej fazy stosunków m iędzy 
m iastem a wsią, m iędzy przem ysłem  a ro ln ic tw em , 
fazy norm alnych  obro tów  handlowych, regulow anych 
genera lnym i w y tyczn ym i państw ow ym i...“

„...D zis ia j, w  momencie gdy  zawarto już  czter­
naście generalnych um ów  m iędzy przem ysłem  
a „S po łem “  i  10 generalnych um ów  m iędzy prze­
m ysłem  a Państwową Centra lą Handlową, można 
zdać sobie sprawę z charakteru  te j pracy. Zaw arte 
um ow y dotyczą pierwszego półrocza obecnego ro ­
ku  gospodarczego i  kończą się z dn iem  1 stycz­
n ia  1947 r. Do tego dn ia  w ed ług  zaw artych  umów; 
na wieś ze s trony  przem ysłów  podleg łych M in is te r­
s tw u P rzem ysłu m ają być dostarczone ro ln ic tw u  wg. 
cen d ys trybucy jnych  to w a ry  za 11.697 m ilj.  z łotych. 
Uw zględnia jąc a r ty k u ły  monopolowe -— 1 zapałki, sól, 
ty toń, w ódkę —  uwzględn ia jąc cukier, k tó ry  n ie  zo­
stał w liczony do poprzednio podanych cy fr, uw zględ­
n ia jąc w y ro b y  przem ysłu spożywczego, podległego 
M in is te rs tw u  A p row izac ji, —  sądzić należy, że ogól­
ne dostawy w  p ierw szym  półroczu przekroczą n ie ­
co 20 m ilia rd ó w  z ło tych  w  cenach dys trybucy jnych . 
W ten sposób w  p ierw szym  półroczu będzie w ykona ­
n y  p lan 50 m ilia rd ó w ' z ło tych nieco w ięcej n iż 
w  40%.

„N a  drug ie  półrocze zostanie nieco m n ie j n iż 60%. 
Uw zględnia jąc ,że drug ie półrocze będzie dalszym 
wzrostem  p ro d u kc ji przem ysłowej, w yda je  się, że 
dotychczasowy przebieg um ów  gw aran tu je  w ykona ­
nie całości p lanu  w  ska li rocznej w  granicach ogól­
ne j sum y 50 m ihardpyr z ło tych  obiegow ych .,f

Tak w ięc przedstaw ia się w  ram ow ym  rzucie  dz i­
siejszy stan a kc ji zaopatrzenia w s i w  to w a ry  prze­
mysłowe.

Należy sobie zdać sprawę, że akcja ta, prowadzo­
na z na leżytym  nasileniem  i  konsekwencją, może 
stać się początkiem  w ie lk iego  „pe rpe tum  m obile“ ; 
w  k tó ry m  przem ysł i  ro ln ic tw o  w zajem nie będą się 
w sp ie ra ły  i  podnosiły.

P ierw szym  etapem tego dzieła jest zatem podnie­
sienie p rodukcyjności ro ln ic tw a . Wieś nasza .—  od 
n iepam iętnych czasów biedna —  obecnie zaś niepo­
m ie rn ie  zniszczona przez w ojnę, n ie  zdoła w łasnym  
w ys iłk ie m  w ydźw ignąć się na w yższy poziom  życia 
i  p rodukc ji. A  zatem rzucenie na w ieś po dostęp­
nych cenach masy tow arów  przem ysłow ych będzie 
pewnego rodzaju inw estyc ją , gdyż wzm ógłszy siłę 
kupna ludności w ie jsk ie j, k tó ra  dziś nadal stanowi 
jeszcze 70% ludności całego k ra ju , s tw orzy się tym  
samym i  na przyszłość konsum enta dla p rodukc ji 
przem ysłowej.

M am  jednak na m yś li n ie  ty lk o  podniesienie stan- 
da rtu  życia  ro ln ik a  poprzez dostawę m a te ria łów  bu­
dow lanych, teksty lnych , i innych  a rty k u łó w  bezpo­
średniego spożycia. Na dłuższą metę najw iększe 
znaczenie będzie m ia ła  dostawa tych  dóbr, k tó re  si­
łą  rzeczy uspraw nią produkcję- ro ln iczą, a m ianow i­
cie nawozy sztuczne, m aszyny ro ln icze i  e lektrycz­
ność.

T rudno się łudzić, że ów  50 -m ilia rdow y plan 
zaspokoi w  pe łn i obecne' potrzeby naszego ro ln ic tw a  
w  tym  zakresie. Jest dużym  krok iem  naprzód na te j
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jedyne j drodze, k tó rą  w  przyszłości uda się osiągnąć 
opłacalność p ro d u kc ji ro ln icze j. R o ln ik  bowiem, 
w spa rty  przez przem ysł, p roduku jący  w  udogodnio­
nych warunkach, stanie się chłonnie jszym  konsu­
mentem a rty k u łó w  przem ysłow ych. To zaś z kolei 
pozw oli p rzem ysłow i szerzej rozbudować swoją p ro ­
dukcję.

Tak będzie w yg ląda ł d ru g i etap naszego d ługo fa ­
lowego planu. Trzeęim  etapem zaś będzie stopniowe 
w ch łan ian ie  przez rozrasta jący się przem ysł zbędnej 
ludności ze w si. To pozw oli ro ln ic tw u  u trzym ać się 
na raz osiągnię tym  poziom ie stanu posiadania, 
z d rug ie j zaś s trony  pom noży m ie jsk ich  konsum en­
tów  dla p ro d u kc ji ro ln icze j.

Tą drogą zb liżym y się do upragnionej rów now agi 
pom iędzy ro ln ic tw e m  a przemysłem.

Rola rad narodowych.
Po zaznajom ieniu się z w yże j om ów ionym i zagad­

n ien iam i staje się jasne, ja k  doniosłą ro lę  w  całej 
te j akc ji m ają do. odegrania rady  narodowe. Cały 
aparat rad narodowych, w yrasta jący bezpośrednio 
ze społeczeństwa, z jedne j s trony poprzez rady  gm in ­
ne sięgający w  głąb najn iższych w ars tw  społecz­
nych, z d rug ie j —  przez w ojew ódzkie obejm ujący 
w ie lk ie  jednostk i adm in is tracy jne , predystynow any 
jest do sprawowania fu n k c ji rzecznika in teresów  wsi 
wobec przem ysłu.

P ierw szym  i  zasadniczym zadaniem rad  będzie 
stałe i  wszechstronne badanie potrzeb w s i w. zakre­
sie a rty k u łó w  przem ysłowych. Jest to, -jak pow ie­
dziano w yże j niezbędne dla zorientow ania przem ysłu 
w  chłonności ry n k u  w ie jskiego. Czynność tę po w in ­
n y  spełniać rady  pow iatowe, posługujące się siecią 
podleg łych im  rad gm innych. W ojewódzkie zaś ra ­
dy  odegrają ro lę  czynn ika koordynującego i  kon-

O usprawnienie działalności rad

tra łu jącego działalność swoich rad pow ia tow ych, 
oraz będą s tanow iły  łączn ik  pom iędzy ro ln ic tw em  
swego terenu a odpow iednim i jednostkam i p rzem y­
s łow ym i.

W  momencie, gdy sta ły  ko n ta k t jest ju ż  naw iąza­
ny  i  w łaśc iw y  asortym ent tow arów  przem ysłowych 
d la  w si uzgodn iony i  w ydz ie lony, przed pow iatow ą 
radą narodową staje drug ie, n iem n ie j ważne zada­
nie, a m ianow icie  udz ia ł w  d y s tryb u c ji tych  p ro ­
duktów . Pow iedzia łam  w yże j, że w ie lo k ro tn ie  prze­
konano się, iż  celowość całej a kc ji w  dużej m ierze 
zależy od szybkości i  sprawności rozprowadzania to ­
w arów  w  terenie. Toteż każda rada pow ia tow a obo­
wiązana jest dbać należycie o m aksym alną spraw ­
ność te j d ys tryb u c ji, w glądając w  technikę rozdzia­
łu  i  dopomagając do tw orzen ia  np. pow ia tow ych 
magazynów, oraz trzym ając rękę na puls ie  trans­
p o rtu  tow arów  i  doprowadzenia ich  aż do konsu­
menta.

Poza ty m i fu n kc ja m i o charakterze raczej tech­
n icznym  rady  m ają  do spełnienia jeszcze ro lę  in - 
s tru kcy jn ą  w  zakresie racjonalności konsum cji to ­
w arów  przem ysłowych, D otyczy to zarówno budo­
w n ic tw a, ja k  e le k try fik a c ji, a ponadto np. uży tko ­
w ania maszyn ro ln iczych  - w  fo rm ie  tw orzen ia  spó­
łek  grom adzkich. W  ty m  zakresie w ie le  jest do zro­
bien ia ; ra d y  narodowe zależnie od swej1 in ic ja ty w y  
i  pom ysłowości dużo mogą nauczyć swoich ro ln ikó w  
w  dziedzinie wspólnego gospodarowania.

Tak w yg ląda ją  w  najogó ln ie jszym  zarysie zadania 
rad narodow ych w  ramach akc ji „P rzem ysł d la  w s i“ . 
B y ło b y  błędem  n ie do wybaczenia, gdyby rady  po­
zostały b ierne w  dziele zaopatrzenia w si w  tow ary  
przem ysłowe, k tó re  jest rów n ie  doniosłe d la  całe­
go państwa ja k  z p unk tu  w idzenia interesów  każde­
go ro ln ika .

Z Y G M U N T  B R A N O W IT Z E R

O podniesienie stanu sanitarnego kraju
Przez k ra j nasz przeszła n iedawno potężna burza 

wojenna. N iszczycielska działalność okupanta i  w o j­
na, pozostaw iły  po sobie moc zgliszcz i  ru in . K ra j 
nasz i  przed w o jną  cechowała nędza mieszkaniowa, 
n ie  b y ł on n ig d y  należycie zaopatrzony w  urządze­
n ia  sanitarne naw et po m iastach dużych ja k  np. 
Łódź i  Warszawa,' a cóż dop ie ro ' m ów ić o wsiach. 
C haty w ie jsk ie  nieoddzielone od zabudowań gospo­
darczych, ciasne i  źle oświetlone, bez należycie u rzą ­
dzonych zb io rn ików  na nawóz na tu ra lny , bez ustę­
pów  czystych i  n ie  zabezpieczone przed ła tw ym  do­
stępem much, wreszcie brak studzien dających na­
prawdę czystą wodę —  wszystko to przeczyło n a j­
bardzie j p ry m ity w n y m  zasadom hig ieny. Oczywiście, 
że po w o jn ie  sytuacja m usi się przedstaw iać jeszcze 
gorzej. Powszechne zaśmiecenie i  zanieczyszczenie 
k ra ju , p rzy  zniszczeniu podstawowych urządzeń sa­
n ita rnych  służących do zaopatrywania ludności 
w  wodę w o lną  od zarazków chorobotwórczych oraz 
do usuwania nieczystości zagrażają nam wybuchem  
epidem ii chorób zakaźnych. Ciężka i  o fia rna praca

Naczelnego^Nadzwyczajnego K om isaria tu  do W a lk i 
z Epidem iam i, k tó ry  zm ob ilizow a ł .wszystkie stojące 
do dyspozycji s iły  i środki w 1 k ra ju , oraz pomoc 
Zw iązku  Radzieckiego, k tó ry  p rzys ła ł nam zupełnie 
bezinteresownie, w  ram ach p rzy jac ie lsk ie j pomocy, 
św ietn ie  wyszkolone i  doskonale technicznie w ypo ­
sażone k o lu m n y  sanitarne .—  zdo ła ły  uchron ić nas 
przed katastro fą  poważnej epidem ii. N ie m n ie j n ie ­
bezpieczeństwo is tn ie je  nadal. Toteż trzeba dołożyć 
w szystk ich  starań, b y  ja k  na jszybcie j popraw ić stan 
sanitarno-porządkow y k ra ju .

Rozum iejąc tę powagę sy tuac ji Rząd nasz w yda ł 
ostatnio dwa okó ln ik i. Jeden z dn. 18 m aja 1946 r. 
N r  23/46 podpisany przez M in is tra  Zdrow ia  i d rug i 
z dn. 7 sierpnia b. r. N r 25, podpisany przez Prezesa 
Rady M in is tró w .

Oba te o kó ln ik i daleko swą treścią i  fo rm ą odbie­
gają od rozporządzeń w ydaw anych przez rządy 
przedwrześniowe w  te j samej sprawie. N ie są to za­
rządzenia po licy jno -adm in is tracy jne  na w zór p. Sła- 
w oj-Składkowskiego, ale raczej apel do wszystkich
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władz i  całego społeczeństwa b y  stanęło do pracy 
celem uporządkowania k ra ju 'w  ja k  na jk ró tszym  cza­
sie pod względem  zdrow otnym . Rząd i  jego Prezes 
n ie  przychodzą do społeczeństwa z groźbą ka r, lecz 
żądają przede w szystk im  od podleg łych sobie w ładz, 
by te  posta ra ły  się: „ażeby w sze lk ie  posesje i  ob iekty  
należące do podleg łych w ładz i  nadzorowanych in ­
s ty tu c ji, b y ły  ja k  n a jry ch le j doprowadzone do zu­
pełnego porządku i  w  ta k im  porządku u trzym yw a ­
ne, aby m og ły  służyć za p rzyk ład  i  wzór. do na­
śladowania“ . O kó ln ik  zaś' M in is tra  Zd row ia  daje 
konkre tne  zalecenia i  wskazówki. Chodzi w ięc
0 „uprzą tn ięc ie  śmieci i  nieczystości, wszelkiego ro ­
dza ju  odpadków i  złom u żelaznego z posesji, u lic
1 p laców  pub licznych“ . Śmiecie badające §ię do spa­
len ia  należy spalić, pozostałe zakopać na m iejscu 
w  ziem i. Na w s i natom iast nawóz i  śmiecie muszą 
być składane ty lk o  w  gno jow iskach 'oddzie lonych od: 
reszty podwórza,' zdała od izb m ieszkalnych i  studni 
z wodą do picia. S tudnie z wodą do p ic ia  pow inny 
być wogóle k ry te  —  inaczej nie, da ją  gw a ranc ji swej 
czystości. S tudnie z wodą n ie  do p ic ia  p o w in n y  być 
zaopatrzone w  ostrzeżenie w yraźne, że woda albo 
wogóle do p ic ia  się nie nadaje, albo nadaje się do­
piero po przegotowaniu. Zwrócono też uwagę na 
konieczność rem ontu  w zględnie budow y ustępów 
m iędzy in n ym i na wsi, oraz na to, b y  ustępy te b y ły  
wykorzystane, ja k  rów n ież na u trzym an ie  czystości 
na dworcach ko le jow ych, w  pociągach, jad łoda jn iach, 
sklepach spożywczych, m leczarniach, ja tkach  itp . 
Zabroniono sprzedaży u liczne j p ieczywa, m leka, 
mięsa.

Oto z grubsza treść okó ln ików . D opilnow an iem  
w ykonan ia  zarządzeń za jm u ją  się ko n tro le rzy  sani­
ta rn i, oraz organa M il ic j i  O byw ate lsk ie j lecz spe­
c ja ln ie  w  ty m  celu przeszkolonej przez leka rzy  po­
w ia to w ych  lu b  sanitarnych, k tó rzy  zostali zobowią­
zani do organizowania d la  n ich  co tygodn ia  odpraw  
i  pogadanek sanitarnych.

C zyn n ik i zatem rządowe poważnie oceniając groź­
bę epidem ii, poważnie też zabra ły  się do przeprow a­
dzenia a kc ji zm ierzającej do podniesienia stanu po- 
rządkowo-sanitarnego k ra ju . Rząd rozum ie, że w ła ­
dze od gó ry  do dołu p o w in n y  św iecić przykładem  
oraz, że bez zrozum ienia potrzeby te j a kc ji przez sa­
mo społeczeństwo i  bez jego pomocy, akcja tego ro ­
dzaju nie da się należycie przeprowadzić, ja k  nie 
u m ia ły  je j przeprowadzić rządy sanacyjne. D latego 
Rząd w zyw a do tw orzen ia  specjalnych loka lnych  
kom ite tów  złożonych „z  p rzedstaw ic ie li zaintereso­
w anych in s ty tu c ji i  osób, pod k ie ro w n ic tw e m  w łaś­
c iw ych  zarządów gm in  m ie jsk ich  i  w ie jsk ich “ .

Czy można dopuścić, b y  o kó ln ik i te przeszły bez 
echa? N ie! C zynn ik społeczny, a w ięc Zw. Zawodo­
we, Samopomoc Chłopska, ra d y  narodowe do swego 
najniższego szczebla i  różne inne organizacje w  fa ­
bryce czy na wsi, w  ins ty tuc jach  państw ow ych czy 
p ryw a tn ych  w in n y  dołożyć wszelk ich starań, b y  za­
lecenia okó ln ika  zostały ściśle w vkonane i  b y ły  stale 
przestrzegane. Inaczej trudno  będzie uchron ić się 
przed epidem ią jak ie jś  choroby zakaźnej, zwłaszcza 
wobdc ogromnego osłabienia s ił każdego, k to  prze­
trw a ł w ojnę, osłabienia, spowodowanego p o lityką  
okupanta w ygładzan ia naszego narodu.

Ogromną ro lę  w  akc ji te j p o w in n y  odegrać szkoły. 
One p o w in n y  i  muszą być wzorem  czystości. Każda 
szkoła m usi m ieć h ig ien iczn ie  urządzony i  u trzym a ­

n y  ustęp. W  szkole w in n y  się dzieci i  nasza młodzież, 
nauczyć podstawowych zasad h ig ieny  n ie  ty lk o  
teoretycznie lecz i  . p raktyczn ie . Trzeba dbać o to, 
by  dz ia tw a szkolna m ia ła  możność korzystan ia  p rzy ­
na jm n ie j od czasu,do czasu z c iep łych kąp ie li, trzeba 
ją  nauczyć stosowania szczoteczek do zębów, m ycia 
rą k  przed jedzeniem, m ycia owoców przed ich spoży 
w an iem  itp . itd . a 'w szystko to. rob ić  tak, b y  n ie  sta­
now iło  to jakiegoś ciężaru dla n ich, lecz raczej pew ­
ną przyjem ność. Raz w  ten sposób wychowane m ło­
de pokolen ie  —  zapoczątkuje u  nas w  k ra ju  popra­
w ę sy tuac ji na ty m  odc inku  w  n ieda lek ie j p rz y ­
szłości.

Trzeba przekonać chłopa, drogą pogadanek urzą­
dzanych specjalnie w  ty m  celu, że odchody ludzkie  
są wysoko w artośc iow ym  nawozem natu ra lnym , 
a wówczas n ie  ty lk o  w ybudu je  ustęp i  odpowiednio 
go zabezpieczy, ale też będzie z niego ko rzys ta ł 
zwłaszcza teraz, gdy b ra k  nawozów na tu ra lnych  da­
je  się chłopu odczuć w  zw iązku ze zmniejszeniem się 
ilośc i byd ła . Trzeba też rozpocząć w a lkę  z mucham i, 
tą plagą naszych wsi. Dziś m am y doskonały środek 
owadobójczy: DDT. Z ab ija  on n ie  ty lk o  wszy, roz- 
nos ic ie lk i ty fusu  plam istego, lecz i  wszystkie inne 
ow ady np. m uchy, k tó re  zwłaszcza na wsi, wobec 
bliskości zw ie rzą t dom owych i  gno jow isk  p len ią  się 
ła tw o  i  są nie m n ie j n iebezpiecznym i roznosicie lam i 
chorób zakaźnych. Wreszcie, rów noleg le  trzeba w y ­
dać zdecydowaną i  konsekwentnie przeprowadzoną 
w o jnę  szczurom, niszczącym nie ty lk o  zb io ry  chłop­
skie czy zakupione i  złożone w  p iw n ic y  p row ian ty , 
lecz będące rów nież roznosic ie lam i niebezpiecz­
nych chorób zakaźnych.

W alka o podniesienie stanu sanitarno-porządko- 
wego k ra ju , je ś li ma być skuteczną, je ś li m a p rz y ­
nieść poważniejsze rezu lta ty , m usi spotkać się ze 
zrozum ieniem  i  pomocą całego społeczeństwa. Oba 
o kó ln ik i urzędowe p o w in n y  znaleźć na jżyw szy i  ja k  
na js iln ie jszy  oddźw ięk w  szerokich masach naszego 
społeczeństwa. Oczywiście naw et po przeprowadze­
n iu  te j a kc ji dalecy jeszcze będziem y od ideału. Stoi 
nam na przeszkodzie ogrom ru in  i  zniszczeń, niedo­
stateczna ilość b ie lizn y  osobistej oraz m ydła . N ie 
m n ie j możemy w yda tn ie  h ig ienę naszą popraw ić 
a ty m  samym ustrzec się przed groźną epidem ią k tó ­
re jk o lw ie k  z chorób zakaźnych.

D latego w  a kc ji te j w in n y  w ziąć ja k  na jw iększy 
udz ia ł ra d y  narodowe loka lne  i  odpow iednie Z w iąz­
k i Zawodowe czy inne organizacje terenowe.

"  ' ...... ..........................................  i

Okólnik o podniesieniu stanu sanitarnego 
w kraju

M in is te r A d m in is tra c ji P ub liczne j w ystosow ał do 
Ob. Ob. W ojewodów  {wszystkich) i  P rezydentów  
m. st. W arszaw y i  m. Łodz i pismo okólne z dnia 
7 s ierpn ia  1946 r. L. dz. I  OOig-5414/46, w  k tó ry m  po­
le c ił ściśle w ykonyw an ie  zarządzeń i  zaleceń zaw ar­
tych  w  o kó ln iku  Prezesa Rady M in is tró y r z dn ia  
10.VII.1946 r. Nir. 25 N r. N r.O -IIa -/,32  w  spraw ie 
podniesienia stanu sanitarnego k ra ju , tudzież 
w  uprzednio w ydanym  o kó ln iku  M in is tra  Z drow ia  
z dn ia  18.V.b.r. N r. 23/46 w  spraw ie podniesienia 
stanu sanitarnp-porządkowego.

Władze, urzędy i  in s ty tuc je  państwowe i  samo­
rządowe w in n y  się zaznajom ić z treścią powołanych 
zarządzeń celem ścisłego w ykonyw an ia .
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Podatek od spożycia w lokalach gastronomicznych
A r t.  39 dekre tu  z dnia 20 marca 1946 r. o podat­

kach kom unalnych (Dz. U. R. P. N r. 19 poz. 128) 
p rzew idu je  możność prowadzenia przez gm iny  m ie j-, 
skie i  przez pow iatow e zw iązk i samorządowe podat­
ku  od spożycia w  loka lach gastronom icznych. Część 
m iast i  pow ia tów  podatek ten na swoim  teren ie  
w prow adziła  bądź to w  fo rm ie  pobieran ia podatku 
p rz y  każdym  rachunku, bądź też w  fo rm ie  z rycza ł­
tow anej. Podatek ten, tam  gdzie został wprow adzo­
n y  stanow i poważną pozycję w  dochodach zw iązku 
samorządowego. Uchwalać w in n y  w prow adzen ie te­
go podatku na swoim  teren ie m ie jsk ie  lu b  pow ia to ­
we ra d y  narodowe przed listopadem  każdego roku 
(art. 37 cyt. dekretu). Celem u ła tw ien ia  radom  na­
rodow ym  w prowadzania tego podatku podajem y po­
n iże j w zór sta tu tu , opa rty  o is tn ie jący  ju ż  sta tu t 
podatkow y jednego z miast. /

J. S.

Węór statutu podatkowego
Uchw ała (m ie jsk ie j —  pow ia tow e j) rady  na­
rodow ej z dn. . . . S ta tu t podatku od spoży­
cia w  zakładach gastronom icznych na rzecz . .

1) Na podstaw ie a rt. 39 dekre tu  z dn ia  20 marca 
1946 o podatkach kom una lnych  (Dz. U. R. P. N r. 19, 
poz. 128) wprowadza się na rzecz g m in y  miasta (po­
w ia tu ) podatek od spożycia w  zakładach gastrono­
m icznych.

2) Przedm iotem  podatku jes t wszelka konsumcja, 
podawana odpłatn ie do spożycia na m iejscu w  za­
kładach gastronom icznych (restauracjach, k a w ia r­
niach, jad łoda jn iach  i  t. p.).

3) Podatek obciąża konsum enta i  p ła tn y  jest jed ­
nocześnie p rzy  rachunku za spożycie.

4) Od podatku w o lna  jest konsumcja, podawana 
do spożycia w  kasynach i  kantynach organizacji 
wojskow ych, ja k  rów nież w  stołówkach państwo­
w ych, samorządowych i  zakładowych, o ile  kasyna, 
ka n tyn y  i  s to łów k i prowadzone są przez in s ty tu c ję  
we w łasnym  zarządzie i  w y łączn ie  d la  pracow n ików  
zakładu czy in s ty tu c ji.

5) Podatek w ynosi 10% należności za spożycie.
6) Za zainkasowanie podatku odpowiedzialne są 

osoby prowadzące przedsiębiorstwo. W  przypadku 
odm owy przez konsum enta uiszczenia podatku oso­
b y  prowadzące przedsiębiorstwa pow inny  spowodo­
wać sporządzenie p ro tokó łu  przez M ilic ję  O bywa­
telską.

7) Osoby prowadzące przedsiębiorstwa obowiąza­
ne są w ystaw iać rachunk i za spożycie na fo rm u la ­
rzach dostarczonych im  w  ty m  celu przez Zarząd 
M ie js k i (za zw rotem  kosztów). W  rachunkach po-

Z  życia rad V

Rybnik ma swoją
M ie js k a  ko m is ja  k o n tro li w  R yb n iku , pow ołana zosta ła  

dn ia  3.7.45 r . i  zreorganizow ana w  dn iu 12.2.46 r.
S k ład  osobowy k o m is ji w ynos i 9-ciu cz łonków  i  9-ciu za­

stępców. Od czasu pow o łan ia  do kw ie tn ia ; kom is ja  p rzepro­
w adz iła  13 k o n tro li, z k tó ry c h  2 w  zarządzie m ie jsk im , a 11 
w  przedsięb iorstw ach państw ow ych, m leczarniach, m łyn ie , 
szkołach i  „S po łem ". W  w y n ik u  k o n tro li ko m is ja  sk ie ro-

w inna być uw idoczniona oprócz należności za spo­
życie —  kw o ta  doliczonego podatku.

R achunki p o w in n y  być w ystaw iane w - 2 egzem­
plarzach przez ka lkę , z k tó rych  p ie rw szy o trzym u je  
konsum ent, d ru g i —  kopia pozostaje w  b loku. Po 
zapisaniu całęgo b lo k u ,. osoba prowadząca przedsię­
b io rs tw o ' pow inna zw rócić go Zarządow i M ie jsk ie ­
m u p rz y  najb liższe j w p łac ie  podatku.

8) Za inkasowany podatek-osoba prowadząca przed­
siębiorstwo w inna  odprowadzać do Kasy M ie jsk ie j 
co 10 d n i każdego bieżącego miesiąca (przy specjal­
n ym  wykazie, k tó ry  w yda  bezpłatn ie Zarząd M ie j­
ski) w zględnie wpłacać na ręce delegowanego przez 
Zarząd M ie jsk i inkasenta. Za w y m ia r i  pobór podat­
k u  przedsiębiorca o trzym u je  wynagrodzenie w  w y ­
sokości 2% zainkasowanej sumy podatku.

9) P rzew idz iany w  § 4 podatek może być na w n io ­
sek zainteresowanego przedsiębiorstwa zrycza łtow a­
n y  po uzyskaniu o p in ii p rzedstaw ic ie li zrzeszeń p ła t­
n ików .

Przedsiębiorstwa, któryrr^ j podatek zostanie z ry ­
cza łtow any w inne podatek w ka lku low ać w  cenę kon- 
sum cji w  żadnym  natom iast p rzypadku n ie  w olno 
im  inkasować podatku od konsumentów.

O w ym iarze  zryczałtowanego podatku p ła tn icy  zo­
staną zaw iadom ieni przez doręczenie nakazów p ła t­
niczych.

Z rycza łtow any podatek w in ie ń  być w p łacony do 
Kasy M ie jsk ie j do dnia 10 każdego miesiąca za m ie­
siąc bieżący z góry.

10) Celem k o n tro li podatku Zarządow i M ie jsk ie ­
m u p rzys ługu je  prawo przeprowadzania k o n tro li na 
m iejscu w  przedsiębiorstw ie żądania przedstaw ienia 
sobie ksiąg rachunkow ych i  innych  dowodów.

.11) Zarząd m ie jsk i może zw o ln ić  od podatku kon- 
sumcję podawaną Odpłatnie do spożycia w  jad łoda j­
n iach prowadzonych przez zakłady o charakterze 
dobroczynnym , o ile  w  jad łoda jn iach  tych  n ie  podaje 
się do spożycia napojów  alkoholowych.

12) Od w ym ia ru  podatku p ła tn iko m  przys ługu je  - 
p raw o w niesien ia  w  te rm in ie  14-dniowym , za -po­
średnictw em  zarządu g m in y  (m ie jsk ie j lub  wydz. 
powiatowego) odwołania do w ydz ia łu  powiatowego 
*(wo j  ewódzkiego).

13) N ieuiszczony we wskazanym  te rm in ie  poda­
tek  ściągnięty zostanie w  drodze przym usow ej z do­
liczeniem  odsetek oraz kosztów  egzekucyjnych, prze­
w idzianych  odpow iedn im i przepisam i.

14) W ykroczenia przeciw ko przepisom niniejszego 
s ta tu tu  podlegają karze, p rzew idziane j w  art. 62 do 
66 ustaw y z dn ia  11 sierpn ia 1923 r . o tymczaso­
w ym  uregulowaniu, finansów  kom una lnych  (Dz. U. 
R. P. 1936 N r. 62 poz. 454).

15) S ta tu t n in ie jszy  wchodzi w  życie z dn iem '___

komisję kontroli
w a ła  k i lk a  sp ra w  do w ładz  sądowych o pociągnięcie, w in ­
nych nadużyć do odpow iedzialności ka rne j, poza .tym  k ilk a  
spraw , gdzie n a tra fio n o  ju ż  na w yraźne ś lady nadużyć zna j­
duje się w  to k u  z a ła tw ia n ia  przez organa M il ic j i  O byw a te l­
sk ie j lu b  też  U rzędu Bezpieczeństwa Publ. Duża aktyw ność 
k o m is ji k o n tro li spowodowana je s t przedsiębiorczością i  du­
żą in ic ja ty w ą  przewodniczącego ra d y  na rodow e j,' k tó ry
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poza dok ładnym i in s tru k c ja m i ja k ie  daje członkom  ko m is ji 
sam n ie jednokro tn ie  b ra ł ud z ia ł w  kon tro lach.

O is tn ien iu  i  dz ia ła lności k o m is ji k o n tro li na teren ie m ia ­
sta, po in fo rm ow ano m ie jscowe społeczeństwo ogłoszeniam i 
pu b licznym i .i na  sku te k  tego obyw ate le  m ie jscow i w spó ł­
p ra cu ją  z kom is ją  przez udzie lenie in fo rm a c ji o różnych nie-

w łaściwośeiach, ja k ie  dz ie ją  się na teren ie m iasta , a_ przed­
s ięb io rs tw a i  zak ład y  same dopom ina ją się o delegowanie 
k o m is ji d la  przeprow adzen ia k o n tro li. N a  pozytyw ne w y n ik i 
p i acy k o m is ji k o n tro li w  dużym  stopniu, w p ływ a  rów nież 
fachowość cz łonków  oraz chę tny stosunek do pracy 
ko n tro ln e j.

M ie jska  Rada N arodow a w  O lsztyn ie  ju ż  od k i lk u  m ie­
sięcy zw raca  uwagę- na dzia ła lność e le k tro w n i o lsz tyń sk ie j 
prowadzonej przez Z E O M  (Z w iązek E le k tro w n i O kręgu M a ­
zu rsk iego ). .

P rzed w o jną  O lsztyn  posiadał 4 e lektrow nie , w  ty m  trz y  
wodne, je dn ak  w  czasie dz ia łań  w o jennych zos ta ły  one m oc­
no zniszczone i  po zakończeniu w o jn y  p rz e ją ł je  Z E O M  ce­
lem  uruchom ien ia —  m iasto bow iem  nie  dysponuje odpowied­
n im i funduszam i. —  '

N araz ie  czynna je s t ty lk o  jedna. P om im o to  konsum cja 
prądu je s t n iew ie lka . Zużycie ’ bieżące w ynos i zaledw ie 30% 
w yda jnośc i uruchom ionej e lek trow n i, a to  g łów n ie  na sku ­
te k  stosowania zb y t w yso k ie j ta ry fy .  T a ry fa  ta k a  p ra k ty ­
kow ana je s t ty lk o  p rz y  e lek trow n iach  pędzonych węglem  
n igd y  zaś p rz y  wodnych, w  k tó ry c h  p ro d u kc ja  p rądu  je s t 
n iesłychanie ta n ia  (1 K W  —  k ilk a d z ie s ią t g ro szy ). Całą 
e lek trow n ię  obsługuje bow iem  zaledw ie k i lk u  ludzi.

W ym ie rzan ie  w ysok ich  op ła t za zużycie p rądu  godzi przede 
w szys tk im  w  m ałe w a rs z ta ty  przem ysłowe, k tó re  nie są 
w  stan ie p łac ić  rachunków  wynoszących n ie jednokro tn ie

Czy elektrownia w  Olsztynie m a rację?
k ilk a  tys ięcy  z ło tych  m iesięcznie. S ku tk ie m  tego je s t nie­
w ie lk i p o p y t na  prąd, a co za ty m  idzie, obum ieran ie m a­
ły c h  w a rsz ta tó w  i  s łabnący pęd in ic ja ty w y  p ry w a tn e j do 
tw orzen ia  now ych tego rodza ju  p lacówek.

S y tuac ja  ta k a  je s t szczególnie n ieko rzys tna  dla  O lsztyna, 
k tó ry  je s t m iastem  racze j u rzędn iczym  i  n ig d y  nie  posiadał 
w iększego przem ysłu . Jedyną zatem  podstaw ą żyw otności 
m iasta  i  zarazem  jedyną  drogą do podniesienia dobrobytu  
ludności je s t w łaśnie zd row y rozw ó j m a łych  p laców ek gospo­
darczych. Toteż w ładze i  u rzędy pow in ny  czynić w y s iłk i,  aby 
s tw orzyć im  m oż liw ie  dogodne w a ru n k i rozw oju .

Podniesienie zużycia  p rądu  s tw o rzy  n ie w ą tp liw ie  potrzebę 
uruchom ien ia  pozostałych wodnych e lek trow n i, skoro po­
trzeba  ta k a  is tn ia ła  przed w ojną, a za ludnienie 'O lsztyna 
sięga ju ż  fiie m a l no rm  przedw ojennych. To zaś z ko le i p rz y ­
czyn i się do zaspoko jen ia  w  ty m  zakresie w szys tk ich  po- 
trzeb  m iasta , a zatem  i  do jego ro zkw itu .

M ie js k a  Rada N arodow a w  O lsztyn ie  pow inna zatem 
zdw oić swe ¡w y s iłk i, aby s tosunk i w  te j dziedzinie u leg ły  
ja k n a jry c h le js z e j no rm a lizac ji. (aS)

Przed w o jną  Jas ta rn ia  na H e lu  pom im o św ietnego ro z k w i­
tu  pozbaw iona b y ła  s ta łe j pom ocy le k a rs k ie j et-charakterze 
społecznym, z k tó re j m og łaby ko rzys tać  niezam ożna ludność 
m ie jscowa.

W  c h w ili obecnej Ja s ta rn ia  n ie  je s t —  ja k  przed w o jn ą  —  
modną m ie jscowością ku ra cy jn ą , lecz znowu biedną w ioską  
rybacką , k tó re j m ieszkańcy b o ry k a ją  s ię  z tru d n y m i w a ­
ru n k a m i życia . W zbogac iła  się je dn ak  o w ażną zdobycz na­
szych czasów dem okra tycznych, posiada m ianow ic ie  O ś r o ­
d e k  Z d r o w i a .

M ieści się on p rz y  g łów nej u l ic y  im . M arsz, żym ie rsk ie ­
go, w  p iękn ym  nowoczesnym  budynku, w  k tó ry m  przed 
w o jną  b y ł pensjona t dostępny ty lk o  d la  zam ożniejszych k u ­
rac juszy. Dziś p rz y  d rzw iach  w e jśc iow ych w is i tab liczka , 
oznajm ia jąca, że w  pon iedz ia łk i i  c z w a rtk i je s t czynna p rz y ­
chodnia p rzec iw gruź licza , w  dwa inne dn i p rzeciw w enerycz- 
na, a w  dw a pozostałe op ieka nad m a tką  i  dzieckiem . Co­
dziennie zaś w  rannych  godzinach czynne je s t am bulato- 
nu m .

W  O środku codziennie urzędu je lekarz,’ dysponujący na 
m ie jscu doskonale zaopatrzoną apteczką, w yda jącą  le k a r­
s tw a  po urzędowych, a zatem  p rzystępnych  cenach, co jest 
n iezm iern ie  ważne ze w zględu na to, że na jb liższa  ap teka 
zna jdu je  się w  Pucku. W  p iękn e j czyste j poczeka ln i spo­
ty k a  się m a tk i, p rzyprow adza jące dzieci do szczepień ochron- 
nych, k tó re  się tu  odbyw ają .

T a k  w ięc Jas ta rn ia  —  na sku te k  swego położenia na pó ł­
w ysp ie ba rdz ie j n iż  wsie śródlądowe oddalona od w iększych 
ośrodków  leczniczych- —  może dziś stale ko rzys tać  z op iek i 
le ka rsk ie j na w a runkach  dostępnych rów nież d la  niezamoż- 
nych.

W ie jsk ie  O środki Zdrow ia  pow inny  dziś is tn ieć  w  każdej

Ośrodek Zdrowia w  Jastarni
gm in ie . Toteż gm inne ra d y  narodowe m uszą postaw ić to 
sobie za -jeden  z p ie rw szych  celów swej dz ia ła lności i  sk ie ­
row ać swe w y s iłk i w  k ie ru n k u  u ruchom ien ia  na sw ym  te re ­
nie tych  p laców ek o n iesłychan ie w ie lk ie j doniosłości spo­
łecznej.
, N a  sku te k  w o jny" cała P o lska c ie rp i obecnie na b ra k  
leka rzy , n iem n ie j jednak  nie w o lno założyć rąk , ty lk o  trz e ­
ba nieustann ie i  w y trw a le  1 dążyć do tego, aby każd y  oby­
w a te l m óg ł ko rzys tać  z niezbędnej pom ocy le k a rs k ie j na­
w et wówczas gd y  nie posiada na to  środków  pieniężnych. 
N a jpo trzebn ie jsza  je s t ta  pomoc w  na g łych  wypadkach, 
w  czasie porodu i  p rz y  chorobach zakaźnych. Z ch w ilą  gdy 
p rzyn a jm n ie j te po trzeby będą zaspokojone, zm n ie jszy się 
n ie w ą tp liw ie  procen t śm ie rte lności w  naszym  społeczeństwie 
- Zadania g m in y  po legają przede w szys tk im  na stw orzen iu  
podstaw  egzystencji d la  O środka Zdrow ia. A  więc na leży 
dac m u odpow iedni loka l, ja s n y  czys ty  i  c iep ły  oraz w y ­
szukać personel tzn. p rzyn a jm n ie j jedną w y k w a lifik o w a n ą  
hyg iem stkę  na sta łe  urzędowanie i  le ka rza  je ś li n ie na s ta ­
łe urzędowanie, to  na do jazdy dw a lub  t rz y  ra zy  tygodniowo.

Jeśli gm ina  nie posiada funduszów  na zakup sprzę tu  i  le­
ka rs tw , m ożna za pośrednictw em  P ow ia tow e j R ady N a ro ­
dowej zw róc ić  się do M in is te rs tw a  Zdrow ia, k tó re  z pewno­
ścią w yposaży należycie ta k ą  nowopow sta jącą placówkę.

N ie w ą tp liw ie  zaangażowanie personelu i  opłacenie go nie 
będzie rzeczą ła tw ą  i  zależeć będzie w  dużej m ierze od po­
m ysłow ości i  zaradności gm inne j ra d y  narodowej. Cel je d ­
na k  je s t ytak w ażny —  bo je s t n im  zdrow ie  naszego na ro ­
du, k tó ry  i  ta k  z b y t w ie le  k r w i ju ż  s tra c ił —  że w a rto  po­
św ięcić m u w ie le  m y ś li i  w ys iłkó w . P rzyk ła de m  niech służą 
te gm iny, k tó re  ju ż  tęgo dokonały.

V '  (sp )

Ludność Polski powojennej
G łów ny U rząd  S ta tys tyczn y  op ub liko w a ł tym czasowe w y - 

n ik i powszechnego spisu ludności, dokonanego w  dn iu 14 lu ­
tego 1946 r.

Ludność P o lsk i w ynos iła  n a , t ę  datę —  23.911.172 osoby 
(m ężczyźni —  45,8°/#, ko b ie ty  -  54,2% ), co p rz y  pow ierzchn i 
/ • ¡ . « o n 0-112 k lm - k w ' da jc P ^e c ię tn ie  77 osób na k im . kw .
(w  19o9 r. —  90). Z podanej c y fry  ludności przypada na z ie­
m ie dawne —  18.594.724 osób (pow ie rzchn ia  208.765 k im . 
k w .) , a na ziem ie odzyskane —  5.012.126 osób (pow ie rzch- 
n ia  —  101.347 k im  k w .) . P rzecię tna gęstość za ludn ien ia  na 
k im . k w .: na z iem iach daw nych —  89, a na ziem iach od­
zyskanych —  49 osób.

N a jgęśc ie j zaludnione: w o j. ś ląskie (273 osoby na k im  
k w .) , na js ła b ie j: w o j. O lsz tyńsk ie  (19 osób na k im . kw .).

O ile  chodzi o podz ia ł ludności w ed ług  w ieku, co m a zna-

produktyw nośc i, 
od la t  18 —  59:

czenie z p u n k tu  w idzen ia oceny stopnia 
wypada na osoby: poniże j la t  18 —  36,7«/o 
54,4% i  ponad la t  60 —  8,9%.

Ludność w ie jska  P o lsk i lic z y  16.202.293 osób (68 6% ) 
m ie jska  7.404.557 (31,4% ). N a leży  nadm ienić, że’ w  Ib  
uanych powszechnego spisu z 1931 r. ludność m ia s t stano­
w iła  27% ogółu ludności k ra ju . M ia s t pow yże j 20 000 m iesz­
kańców  m am y 60, pow yże j 100.000 —  11, a m ianow ic ie : 
W arszaw a (476.538), Łódź (496.861), K ra k ó w  (299.565) 

oznań (267.962), W roc ła w  (168.466), Bydgoszcz (133.856)i 
K a tow ice  (128.278), Gdańsk (117.616), Zabrze (104.206), 
Chorzow (103.417), Częstochowa (101.480).

Ponieważ nasilenie ruchu ludności je s t jeszcze b. s ilne 
cy r y  przytoczone u lega ją  jeszcze znacznym  zm ianom  Be- 
dzie się to  odnosiło szczególnie do z iem  odzyskanych na 
k tó re  je s t k ie row ana  g łów na fa la  re p a tr ia c ji.



Nr 36 RADA NARODOWA 11

Dział porad prawnych pod redakcją dr. Jerzego Starościaka

K to  obow iązany Jest do w yp łacan ia  zaopatrzeń em e ry ta l­
nych  p racow n ikom  sam orządowym  b. ziem  w schodnicli.

S praw a zaopatrzeń i  p łac  em ery ta lnych  p racow n ików  sa­
m orządow ych b. z iem  wschodnich m a być uregu low ana d ro­
g ą  ustawodawczą; do czasu je dn ak  w ydan ia  tak iego  dekre tu  
M in is te rs tw o  A d m in is tra c ji P ub liczne j u regu low a ło  tę spra­
w ę drogą zarządzenia z dn ia  20.11.45 N r  I I I  S. 19155/45 
w  sposób następu jący.

U s taw ow y obow iązek pom ocy osobom pozbaw ionym  wszel­
k i e j  środków  do życia , c iąży na gm inach ich  m ie jsca za­
m ieszkan ia . Z uw ag i je dn ak  ha to, że m ożliw ości finansowe 
g m in  i  m ia s t n iew ydz ie lonych nie  są w  stan ie  sprostać ta k im  
ciężarom , M in is te rs tw o  A d m in is tra c ji P ub liczne j zaleca po­
w ia to w y m  zw iązkom  sam orządowym , na teren ie k tó ry c h  za­
in te resow an i em eryci zam ieszku ją, lub  zarządom  m ie jsk im  
w  -m iastach w ydzie lonych, w y p ła tę  w  fo rm ie  za liczkow e j 
zaopa trzen ia  em eryta lnego w  w ysokości nom ina lne j, po 
uprzedn im  spraw dzeniu up raw n ień  petenta, jego w ie ku  oraz 
s tan u  zdrow ia .

O ile  bow iem  em ery t nie uko ńczy ł 60 ro k u  życia , a stan 
je g o  zd row ia  je s t zadaw ala jący, W inien on zg łosić się do od­
pow iedn ie j p ra cy  i  o ile  możności pow in ien  być za trud n iony  
w  a d m in is tra c ji sam orządowej lub  państw ow ej, albo sk ie ro ­
w a n y  do p ra cy  na Z iem ie Odzyskane. Zaopatrzen ie em e ry -' 
ta ln e  może być płacone w ted y  pe ten tow i ty lk o  do czasu uzy­
sk a n ia  przezeń tak iego  za trudn ien ia .

M in is te rs tw o  zaleca w yp łacen ie  także doda tku  p rze jśc io ­
wego, przew idzianego w  dekrecie z dn ia  29.9.1945 r. o do­
d a tk u  p rze jśc iow ym  do zaopatrzeń em ery ta lnych  (Dz. U. 
R . P. N r  43, poz. 23,9), k tó rego  s ta w k i na leża łoby tu ta j za­
stosować przez życiow o usp raw ied liw ioną  analogię. W  zasa­
dzie w ięc zaopatrzenia em erytów  sam orządowych pow inny 
byc zrów nane z e m e ry tu ram i pa rcow n ików  państw ow ych.

N ie  w idząc podstaw y do przerzucenia c iężarów  z pow yż­
szego ty tu łu  na pow ia tow e z w ią z k i samorządowe i  m iasta  
wydzie lone, m ając p rz y  ty m  na uwadze tru d n ą  sytuac ję  f i ­
nansową tych  zw iązków , M in is te rs tw o  A d m in is tra c ji P ub licz­
n e j spowoduje pokryę ie  w  sw o im  czasie w yp łaconych  k w o t 
z  części kom unalnego Funduszu ' W yrównawczego, zdepono­
wanego w  B anku  K om una lnym  w  Łodzi.

M in is te rs tw o  nie  w ą tp i, że wchodzące tu  w  g rę  z w ią zk i 
sam orządowe pozy tyw n ie  ustosunku ją  się do powyższych 

aiecen, idąc na rękę  stosunkowo n ie liczne j g rup ie  obywa-
I f u  1i t °uZy ZnaCZnił część sweSo życ ia  i  sw e j p racy  poświę­
c i l i  służbie w  sam orządzie te ry to r ia ln y m  i  oczekują ja k ie ­
goś ludzk iego rozw iązan ia  ich  sy tua c ji.

P ro je k t trw a lszego  u regu low an ia  te j sp ra w y  przez M in i-

cyTh w y ty t z S c l i ! 1̂ 0'11 PubliCZnej 0p ie ra s i? na następu ją-
i )  W y m ia r zaopatrzeń em ery ta lnych  dla  b. p racow n ików  

sam orządow ych (w zg lędnie pozosta łych po n ich  w dów  i  sie- 
z terenów, zna jdu jących  się poza g ran icą  P o lsk i z ZSRR,

k o m u n i k a t

^aoaZy n a b y li Praw a  em eryta lne, ale do dn ia 1 w rześnia 
1939 r. b y l i czynnym i p ra cow n ika m i do konyw u ją . U rzędy 
W ojew ódzkie  (Z arządy M ie jsk ie  w  W arszaw ie  i, Ło dz i) na 
podstaw ie obow iązu jących przep isów  us ta w y  em ery ta lne j d la  
fun kc jon a riu szów  państw ow ych. E m e ry tu ra  może być ty m - 
czasowo przyznana ty lk o  osobom, k tó re  uko ńczy ły  pe łnych 
60 la t życia , s ie ro tom  do 18 r . życ ia  w łącznie oraz n iezda t­
nym  do p ra cy  n iże j 60 la t  życia , k tó ry c h  niezdolność do 
p ra c y  zostanie s tw ie rdzona w  drodze orzeczenia K o m is ji 
le ka rsk ie j, dz ia ła jące j p rz y  U rzędzie W ojew ódzk im . T ym cza­
sowe zaopatrzenie em eryta lne może być ponadto przyznane 
ty lk o  ty m  osobom, k tó re  nie m a ją  in nych  źródeł u trzym an ia .

U p raw n ien ie  do o trzym an ia  zaopatrzenia em eryta lnego 
m a ją  n i b. p racow n icy  sam orządow i (w zg lędn ie  pozostałe po 
n ich  w dow y i  s ie ro ty ), k tó rz y  b y ji ubezpieczeni w  funduszu 
e m e ry ta ln ym  zw iązku  samorządowego, co m usi bvć udo­
wodnione. -

W  p rzec iw nym  bow iem  razie, o ile  b. p ra cow n ik  samo­
rządow y b y ł ubezpieczony w  Ubezp iecza ln i Społecznej w in ­
na i  obecnie prze jąć odnośne św iadczenia U bezpieczaln ia 
Społeczna m ie jsca jego zam ieszkania.

2) P odstawą w y m ia ru  zaopatrzen ia  em eryta lnego je s t
osta tn io  posiadana g rupa  uposażenia p ra co w n ika  sam orzą­
dowego, w  w yp ad ku  zaś posiadania g ru p y  X I I I  __ X V I  g ru ­
pa X I I .  S taw ką  w y m ia ru  j e s t ' s ta w ka  przedwojenna, p rz y ­
w iązana do danej g ru p y  uposażenia z doda tk iem  prze jśc io­
w y m  przew idz ianym  w  dekrecie z dn ia  29 w rześnia 1945 r  
Dz. U . R. P. N r  43, poz. 239.

Jeśh p ra co w n ik  sam orządowy nie pob ie ra ł uposażenia 
w ed ług  g ru p y  ty lk o  rycza łto w o  (np. w  przedsięb iorstw ach 
kom unalnych, kasach), wówczas podstaw ą w y m ia ru  będzie 
wynagrodzenie pobierane os ta tn io  w  1939 r., od k tó rego  po- 
b ierana b y ła  sk ła dka  na rzecz funduszu em eryta lnego. 
W  raz ie  niem ożności udow odnienia przez p ra cow n ika  (w do­
w y, s ie ro ty ) os ta tn io  pobieranego uposażenia rycza łtow ego 
dokum entam i, może to  nastąp ić  na podstaw ie zaprzysiężo­
n e ? 1 zeznań zapodać się m a jących  przez pe tenta  św iadków .

3) P ro je k t w y m ia ru  zaopatrzenia em eryta lnego (pens ii 
w dow ie j, s ie roce j) w in ie n  być p rzesłany do zaop in iow ania  
Fanstw ow em u Z ak ła do w i E m ery ta lne m u ze s tanow iska 
zgodności w y m ia ru  z przep isam i u s ta w y  em ery ta lne j celem 
t ^  u s ta w ya •iednolitośc i 1 w ła śeiwego stosowania przepisów

4) K w o ty  p rzyznanych zaopatrzeń przesłane będą em ery­
tom  lub  up raw n ionym  członkom  ich  rodzin , zam ieszka łym  
poza m iastem , będącym  siedzibą U rzędu W ojew ódzkiego 
w  drodze pocztowego p rzekazu pieniężnego.

5) Zaopatrzen ia  em eryta lne p ła tne  będą z funduszów  W o­
jew ódzkiego Z w ią zku  Samorządowego, w zględnie z fun du ­
szów g m in y  m. W arszaw y lub  m. Łodzi, k tó ry  o trzym yw a ć  
będzie pe łn y  z w ro t w yp łacanych  zaopatrzeń z Kom unalnego 
ru n d u szu  Pożyczkowo Zapomogowego.

W  zw iązku z zainteresowaniem  zw iązków  samo­
rządow ych dla spraw y upaństw ow ien ia  przedsię­
b io rs tw , ja k  rów nież w  Związku z rozpoczęciem prac 
przez kom is je  do spraw upaństwow ienia przedsię­
b io rs tw  i  podjęciem  tych  prac przez n iek tó re  m in i­
sterstwa, M in is te rs tw o  A d m in is tra c ji P ub liczne j w y ­
dało zalecenie w  k tó ry m  w y jaśn ia  stosunek samo­
rządów  do prac zw iązanych z upaństwaw ianiem  
przedsięb iorstw . Ważniejsze zalecenia m in is te rs tw  
w  tych  sprawach podajem y poniżej.

Organa zw iązków  samorządowych w in n y  zaznajo­
m ić  się z ustawą z dn. 3.1.46 o upaństw ow ien iu  przed­
s ięb io rs tw  (Dz. U. R. P. N r. 3 poz. 17) ja k  rów nież 
z rozporządzeniem Rady M in is tró w  z dn. 11.IV.46 r. 
w  spraw ie try b u  postępowania p rzy  prze jm ow an iu  
przedsiębiorstw* na własność Państwa (Dz TT R P 
N r. 17 poz. 144).

W  szczególności zw rócić należy uwagę na nastę­
pujące przepisy ;
i_ V  § cyt- rozporządzenia Rady M in is tró w  z dnia 
1 /.IV .1946 r. p rzew idu je , że m iędzy in n y m i zw iązki 
samorządowe mogą składać w  w ojew ódzkich  ko m i­
sjach w n iosk i o wszczęcie postępowania w. spraw ie 
upaństwow ienia przedsiębiorstw . Z przepisu tego 
zw iązk i samorządowe p o w in n y  korzystać przede 
w szystk im  w  tych  wypadkach, gdy w  ich  posiadaniu 
zna jdu je  się przedsiębiorstwo, podlegające upaństwo­
w ien iu . D otyczy to także przedsiębiorstw , stanow ią­
cych m a ją tek opuszczony lu b  poniem iecki w  rozu­
m ien iu  dekre tu  z dn ia  8.III.1946 r. (Dz. U. R. P. N r. 
13 poz. 87). W n iosk i tak ie  pow inny  być składane 
ja k  na jszybcie j, gdyż w  m yś l ustaw y z dn ia  3.1.46 r. 
upaństwow ienie przedsiębiorstwa może nastąpić t y l ­
ko do dn ia 31.X II.46 r. G dyby to n ie  nastąpiło, przed­
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siębiorstwo m usia łoby być zwrócone upraw n ionym  
osobom. Odnosiłoby się to także do przedsiębiorstw , 
w  k tó rych  samorządy posiadają udzia ły, a w ięc k tó ­
re ty lk o  w  części pod lega łyby upaństw ow ieniu. 
U państw ow ienie przedsiębiorstwa n ie  jest rów no­
znaczne z przekazaniem tego przedsiębiorstwa pod 
zarząd Państwa. U państw ow ienie jes t czynnością fo r ­
m alno-praw ną i  po dokonaniu te j czynności może 
nastąpić fo rm a lne  przekazanie przedsiębiorstwa 
zw iązkow i samorządowemu na własność.

2) W. m yśl § 27 i  § 32 w ym . rozporządzenia Rady 
M in . z dn. 17.IV.46 r. zw iązk i samorządowe mogą 
zgłaszać do W ojew ódzkich K o m is ji względnie do 
G łów ne j K o m is ji swoje praw a do przedsiębiorstw , 
ob ję tych  wykazem  do upaństwow ienia. W  praktyce 
zdarzają się w ypadki, gdy pom iędzy zw iązkam i sa­
m orządowym i, a w ładzam i pańs tw ow ym i is tn ie je  
spór czy dane przedsiębiorstwo stanow i własność 
(w  całości lub  części) samorządu, czy też osób p ry ­
w atnych. P rzedsiębiorstwa tak ie  na jprawdopodobnie j 
będą obejm owane w ykazam i do upaństw ow ien ia  
Z w ią zk i samorządowe pow inny  wówczas zgłosić 

•swoje p raw a celem rozstrzygnięcia  spraw y przez 
w łaściwą kom isję. Bez znaczenia będzie tu  fa k t, czy 
przedsiębiorstwo żna jdu je  się pod zarządem pań­
stwowym , czy też samorządu.

3) W edług a rt. 5 w yże j w ym ien ione j us taw y z dn. 
3.1.46 r. Państwo może przedsiębiorstwa, prze ję te na 
własność prow adzić w e  w łasnym  zarządzie, albo 
przekazywać je  samorządowi te ry to ria ln e m u  lub  
spółdzieln iom . T ry b  postępowania p rz y  przekazywa­
n iu  samorządom lub  spółdzie ln iom  m a być uregu­
low any  osobnym rozporządzeniem Rady M in is tró w .

P ro je k t tego rozporządzenia, uchw a lony już  przez 
K o m ite t Ekonom iczny Rady M in is tró w , p rzew idu je  
u tw orzen ie  p rzy  C en tra lnym  Urzędzie P lanowania 
specjalnego kom ite tu , k tó ry  będzie ro zp a tryw a ł zgło­
szenia zw iązków  sam orządowych i  spółdzie ln i o 
przekazywanie im  przedsięb io rstw  upaństwow ionych, 
a następnie' będzie przedstaw ia ł odpowiednie w n io ­
sk i Radzie M in is tró w .

Zgłoszenia zw iązków  samorządowych, składane 
do K o m ite tu  w in n y  zawierać:

a) oznaczenie przedsiębiorstwa z podaniem w  m ia­
rę  możności p rzynależnych nieruchomości,

b) pow ołan ie  się na orzeczenie w łaściwego M in i­
stra  o prze jściu  lub  prze jęc iu  na własność Państwa 
przedsiębiorstwa,

c) oświadczenie, czy zw iązek samorządowy w y ­
stępuje o przekazanie przedsiębiorstwa na własność, 
czy 'też w  użytkow anie ,

d) odpis uchw a ły  w łaśc iw e j rady  narodowej za­
tw ie rdzone j przez p rezyd ium  ra d y  narodowej w yż ­
szego stopnia.

P rzekazyw anie przedsiębiorstwa samorządowi na 
własność odbywać się będzie za zapłatą w ed ług  za­
sady, usta lone j1 przez radę m iejską.

J a k k o lw ie k  składanie zgłoszeń do ko m ite tu  przez 
samorządy i  spółdzieln ie stanie się aktua lne dopiero 
po w ydan iu  wspomnianego rozporządzenia Rady M i­
n is tró w  i  u tw orzen iu  kom ite tu , to jednak już  teraz

przystąp ić na leży do p rzygo tow yw an ia  zgłoszeń b y  
z chw ilą  rozpoczęcia dzia ła lności przez ko m ite t zgło­
szenia te m ogły być szybko m u doręczone. W  m ia rę  
bow iem  upaństw aw iania poszczególnych przedsię­
b io rs tw  będzie się w yłan iać odrazu konieczność roz­
strzygnięcia, k to  ma objąć w  zarząd te przedsiębior­
stwa.

Z w ią zk i samorządowe n ie  pow inny  bez odpow ied­
n ie j rozw agi występować o przekazywanie im  przed­
sięb iorstw  upaństwow ionych. Jako podstawowe k r y ­
te riu m  p rzy  decydowaniu w  tych  sprawach, na leży 
przede w szystk im  .m ieć na uwadze celowość p row a­
dzenia danego przedsiębiorstwa ze względu na in ­
teres pub liczny.

Przedsiębiorstwo samorządowe z is to ty  swej m ieć 
pow inno charakter loka lny . U n ikać natom iast p o w i­
n ien zw iązek samorządowy tak ich  przedsiębiorstw , 
k tó rych  p rodukc ja  obliczona jest na szerszy niezna­
n y  samorządowi rynek, gdzie zatem .konieczne jest 
scentralizowane planowanie. Jeżeli interes pub licz­
n y  będzie przem aw ia ł za prowadzeniem  przedsię­
b io rs tw a  przez Państwo lub  spółdzielczość’, to  zw ią ­
zek samorządowy pow in ien  zrezygnować z ubiegania 
się o przekazanie m u takiego przedsiębiorstwa. D la ­
tego też by łoby pożądane om aw ianie tych  spraw na 
m iejscu z przedstaw ic ie lam i kom petentnych w ładz 
państw ow ych i  spółdzielczości i  o i le  możności ich  
uzgadnianie. Takie  uzgodnione zgłoszenie zw iązku  
samorządowego m ia łoby szanse pozytywnego zała­
tw ien ia , a poza ty m  u ła tw iło b y  ko m ite to w i powzię­
cie decyzji.

W  spraw ie przedsiębiorstw  kom un ikacy jnych  M i­
n is te rs tw o  A d m in is tra c ji P ub liczne j uzgodniło ju ż  
z M in is te rs tw em  K o m u n ika c ji następujące zasady:

I. K o le je  m ie jsk ie  (tram w aje) m a ją  prow adzić 
miasta. Jeżeli ko le je  te n ie  stanow ią w łasności m iast, 
to p o w in n y  być im  przekazane na własność.

I I .  K o le je  wąskotorow e o znaczeniu lo ka ln ym  w  
zasadzie p o w in n y  być prowadzone przez zw iązk i sa­
morządowe, źaś ko le je  wąskotorow e o znaczeniu 
ogólnopaństwowym  p o w in n y  być prowadzone pod 
zarządem państw ow ym . Obecnie is tn ie jące ko le je  
wąskotorowe samorządowe uznane zostały za ko le­
je  o znaczeniu loka lnym , a w ięc zasadniczo ko le je  te  
mogą być prowadzone nadal przez zw iązk i samorzą­
dowe, o ile  nie nastąpi inne- porozum ienie pom iędzy 
zw iązkam i sam orządowym i, a M in is te rs tw em  K o ­
m un ikac ji. Co się zaś tyczy  ko le i w ąskotorow ych 
pozostających pod zarządem państw ow ym  i  stano­
w iących  własność państwową lub  p ryw a tną , to  
zw iązk i samorządowe mogą zgłaszać do M in is te r­
stwa A d m in is tra c ji P ub liczne j swoje w n iosk i o prze­
kazyw anie  im  ty ch  ko le i, o ile  dadzą odpow iednią 
gwarancję, że będą należycie i  na zasadach sam owy­
starczalności prowadzić te koleje.

S P R O S T O W A N IE

W  N r. 35 na s tr. 10 w  dziale porad p raw nych  w y d ru k o ­
wano błędnie: K om is je  K o n tro li Specja lne j zam iast K om is je  
K o n tro li Społecznej. \
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